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Wychodzi w dwóch wydaniach 
dia Lwowa o godzinia 2. popołudniu, dla prowinefi 
o 8. wieczorem. 
Przedciata wynosi: 

We Lwowie z dusi*wą do domu: miesięcznie zł. 1.50, 
kwartalnie zł. 4.50. półrocznie 9 zł. Prenume- 
ratorowie miejse”wi, składający przedpłatę bez- 
pośrednio w administrącyi Gaz. Nar., mają nadto 
prawo bez płatnego wypożyczania Ksiażek z 
czytelni H. Altetberga (dawniej F. H. Richtera). 

Na prowincy! » przesyłką pocztową: miesięcznie 2 zł. 

kwar'alnie € zł., półrocznie 12 zł. 

Za aranica Gry” zi. 7.50, półrocznie 15 zł 

Prenumeratorowie Gaz, Nar. moga otrzymywać 
tygodnik humorystyczny SŁCZUTEK za do- 
płatą: miesięcznie 85 et, kwartalnie 1 zł. — a 
BIBLIOTEKĘ POWIEŚCIOWĄ GAZ. NAR. wychodzącą 
eo piątku zeszytami za dopłatą miesięczną 40 ct., 


f 


kwartalnie 1 zł. 10 ct. 
Numer kosztuje 6 centów. 


Uchwała wyborców 
ziemi tar nopolskiej. 


Lwów d. 10. stycznia. 


Podaliśmy wczoraj tekst rezoiucyi 
wyborców większej własności okrągu 
tarnopolskiego, uchwalonej przy spo- 
sobności sprawozdania posła Leona 
Chrzanowskiego. Tak sam fakt uchwa- 
lenia politycznej rezolucyi na zgroma- 
dzeniu wyborczem, jakoteż i treść po- 
wziętej nohwały na wniosek posła sej- 
mowego p. Viviena a w ślad przed- 
stawionej przez posła do Rady pań- 
stwa Leona hr. Pinińskiego obe- 
enej sytuacyi parlamentarnej, nastrę- 
czają nam podstawę do kilka uwag. 

Sejmiki relacyjne ograniczają się 
zwyczajnie u nas do tego, iż po wy- 
słachaniu przemówienia posła 1 kilku 
interpelacyach następuje gołosłowne u- 
chwalenie wotum zaufania. Powzięcie 
jękiejś enuncyacyi politycznej jest 
rzeczą praktykowaną w wielu krajach 
europejskich, — U nas wszakże cal- 
kiem niezwykłą. W wypadku, o któ- 
rym mowa, znajdujemy, że objawienie 

rzekonań politycznych wyborców w 
ormie rezolucyi było zupełnie na swo- 
jem miejscu. 

Przykład ten wyborców ziemi tar- 
nopolskiej zasługuje na naśladowanie. 
W sytuacyi bowiem politycznej nastą- 
ły zmiany tak donośne, opinia w kra- 
ju co do znaczenia koalicyi i rządu 
koalicyjnego jest dotąd tak mało wy: 
jaśnioną, iż jest rzeczą bardzo pożą- 
daną, by koła wyborcze przekonaniom 
swym w dokładny sposób dały wyraz. 
Nie ma przy tem oczywiście mowy o 
jakiemś mandat imperatif dla wybra- 
nego posła, tego rodzaju bowiem wią- 
żące zlecenia są konstytitcyjnie nie- 
dopuszczalne, idzie tylko o objawienie 
przekonań co do najważniejszych kwe- 
styj politycznego kieranku. Tego ro- 
dzaju manifestacya jest nietylko pra- 
wem ale zarazem obowiązkiem 
wyborców w trudnych pod względem 
politycznym chwilach. h 
+ Co stę tyczy trosdi rezólavyi tarno- 
polskiej jest rzeczą z naszego stano- 
wiska niemal zbyteczną podnosić, iż 
się z nią w zupełności zgadzamy. Od- 
powiada ona pod każdym względem 
tendencyom naszego pisma, którym od 
chwili powstania krizys ministeryalnej 
przy każdej sposobności dawaliśmy wy- 
raz. Rezolucyę tę uważamy jako pier- 
wszy od chwili utworzenia nowego mi- 
nisterstwa zupełnie jasny i niedwu- 
znaczny a zarazem poważny objaw za- 
patrywań na zmienioną sytuacyę poli- 
tyczną, który z polskich kół wybor- 
czych doszedł do naszej wiadomości. 
W przemówieniach na zgromadzeniach 
wyborczych, które się w ostatnich cza: 
sach odbyły, przeważnie reprezentowa- 
ne były dwa skrajne niejako kierunki, 
Niektórzy wyborcy zamanifestowali się 
w kierunku wręcz opozycyjnym prze- 
oiw polityce Koła polskiego, czyniące 
sgłówny zarzut posłom z niezbędego 
przecież pod względem politycznym 
głosowania za stanem wyjątkowym w 
Pradze. — inni znów wyborcy i nie- 
którzy posłowie, witając z przesadnym 
entnzyszmem idsę koalicyi i nowe mi- 
nisterstwo, zapomnieli snać o tem, że 
być li tylko „ministeryalnem* 
nie jest i być nie może nigdy pro- 
gramem Koła polskiego. 


Bla iskry Bożej, 
m e 


[Ciąg dslszy.] 
— Jeszeze jedno, anie mecenasie, 
Przepraszam bardzo... Wnuczek mój... to 
już nie ma nie współnego 4 procesem... 
Wnuczek mój Genio kończy Wlasnie 
w tym roku prawa, Pragnęłaby tu bardzo, 
żeby poświęcił się po ukończeniu stu- 
dyów, karyerze adwokackiej, Dlaczego 
Jest to mojem Łyczeniem, łatwo się pan 
domyśligz: dlatego, żeby w przyszłości 
sam dochodził swych praw i praw swej 
siostry na njegodziwym Opiekunie, Szcze- 
gólnym trafem opiekun ten, ; który całe 
życie kontrował mi i Czynił na' złość, 
w tym razie podziela moje zapatrywa- 
nia i również kjeruje Gonka NA ndwo. 
kata. Swoją drogą, że Sulima tic nia 
wie o mojem gorącem ŻJCZENIU. .. bo 
gdyby wiedział, oj, to ręczę, ÍŻ prędzej 
oddałby Genka do rzemiosła, DiŻbY mu 
poawolił zostać adwokatem. Loer js ci- 
eho siedsę i raduję gję tylko W duchu, 
Sulima kręci 
przyjdzie 6245 Odwetu | 
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Uchwała tarnopolskich wyborców 
zajmuje pomiędzy temi dwoma przeci- 
wnemi kierunkami pośrednie stanowi- 
szo. Podnosi pożyteczność koalicyi, lecz 
zarazem zaznacza warunki, od których 
dla posłów polskich nowy kierunek po- 
lityczny powinien być zawisłym. U- 
chwała wyborców ziemi tarnopolskiej, 
kładąc nacisk na prawa narodo- 
we i zasady autonomii oraz 
na równorzędność grup skoeli- 
zowanych , jest zupęłnie zgodną ze 
znaną rezolucyą Koła, uchwalorą na 
wniosek posła Pinińskiego, a różni się 
od niej chyba tylko nieco energiczniejszą 
formą. 

Uzupełnieniem natomiast niejako 
rezolucyi Koła jest wzmianka o po- 
lityce ekonomieznej i niedopu- 
szczeniu popierania  egoistyczuych 
interesów ruchomego kapitału. Że to 
zastrzeżenie jest uzasadnionem 1 to 
nietylko ze stanowiska interesów wię- 
kszej własności, lecz i całego naszego 
A rolniczego kraju, tego chy- 
a dowodzić nie potrzeba, Wiemy 
wszakże jak przeważny wpływ wy- 
wierała zawsze na posłów liberalnej 
ewicy niemieckiej a w szczególności 
na obecnego ministra skarbu Plenera 
owa klika kapitalistyczna, na której 
żołdzie stoją najważniejsze organa 
wiedeńskiej prasy. Ileż to mamy do- 
niosłych spraw ekonomicznych, (przy- 
pominamy tylko kwestyę regulacyi 
waluty) w których wręcz sprzecznym 
jest interes żydowsko-kapitalistyczno- 
liberalnej prasy z interesami rolnictwa 
i w ogóle wszelkiej produkcyi. Zastrze- 
żenie stanowcze, iż polscy posłowie 
nie powinni w kwestyach ekonomiczno- 
politycznych pójść na lep egoisty- 
cznych dążeń kapitalizmu, może 
tylko w zbawienny sposób oddziałać 
na wyjaśnienie stanowiska naszego w 
stosunku do innych skoalizowanych 
stronniotw. 

Kończąc nasze uwagi wyrażamy 
przekonanie, iż rezolucya posłów tar- 
nopolskich jest chwalebuyim objawem 
i że podobne manifestacye mogą tylko 
poprze powagę tak reprezentantów 
polskich w Radzie państwa, jakoteż i 
rodaków nószych, węhodzących w 
skład koalicyjnego gabinetu. 


Z Królestwa Polskiego. 


(Korespondencya własna. Gas. Nar.) 


Warszawa d. 8. stycznia. 
(Denuncyacya. — Protest biskupa. — „Droga ad 
ministracyjna*.) 

Z prawdziwą przykrością i boleścią 
donieść Wam muszę o bezprzykładnym 
niemal wypadku zdrady, dokonanej przez 
osobnika, należącego do najwięcej sza- 
nowanej, czczonej i niemal uwielbianej 
u nas kategoryi ludzi — do duchowień: 
stwa rzymsko-katoliekiego, która zawsze 
a i w ostatnich czasach złożyło wiele 
dowodów swej bohaterskości. O doda- 
tnich ich czynach nie będę się tu roz- 
pisywał, — miejsca na to bowiem nie 
starczyłoby, ale tem też łauiebniej przed- 
stawia się fakt, o którym donoszę, zwła- 
8zCza, że ofi:rą jego padł drugi k»płan. 
Od dłuższego juź czasu w Parczewie, 
gub. siedleckiej pow. włodawskim, miej- 
seowy proboszcz ks. Tomaszewski udzie- 
lał potsjemnie wyznawcom religii uni- 
ekiej ślubów i chrzcił nowonarodzone 


Surmiński mimowoli rzucił okiem na 
ścienny zegar. Spojrzenie to zauważyła 
pani Melania. 


— Spieszy się panu, panie mecena- 
sie, a ja nudzę i nudzę. Ale zaraz już 


skończę. Gdy zatem mój Genio złoży 
wszystkie egzamina i uzyska dyplom do- 
ktora, wtedy raczysz pan przyjąć go do 


We Lwowie — Czwartek dnia 11. Stycznia 1894, 


GALETA NARODOWA 


dzieci. O fakcie tym doniósł władzy 
rządowej wikary tejże parafii ka, Łukasz 
Gajewski. Przeprowadzone śledztwo czy- 
ny ks, Tomaszewskiego stwierdziło, za co 
władza rządowa zesłała proboszcza do 
gubernii astrachań -kiej, poruczając tym- 
czasowo bez odniesienia się do 
władzy duchownej administracyę parafii 
wyżwspomnianemu wikaremu. 

Biskup lubelski sprzeciwił się temu 
rozporządzeniu, a nawet odniósł się na 
mocy istniejących przepisów do Hurki z 
oświadczeniem, że jako niemoralnie pro- 
wadzącego się, dającego zły przykład 
swym parafianom, nietylko administrato- 
rem uczynić go nie może, ale zmuszony 
jest ks. Gajewskiego oddać do klasztoru 
na rekolekcye, na przeciąg trzech mie- 
sięcy — proszą przytem o zaakcepto- 
wanie wyroku. Gronerał-gubernator ode- 
zwę tę zbył milczeniem, natomiast na 
ręce biskupa nadesłał 300 rubli celem 
wręczenia ks. Gajewskiemu w nagrodę 
za „wierne i gorliwe* spełnianie obo- 
wiązków, biskupa zaś skazał drogą ad- 
ministracyjną za sprzeciwianie się jego 
rozkazom na 1000 rubli kontrybucji. 


m 


dalandar GZATWONY Í czarny. 


Lwów d. 10. stycznia. 


Walka kościelno-polityczna we Wę- 
grzech zamienia się powoli w walkę 
przeciw żydowizmowi. Niektórzy bisku- 
pi w swoich komentarzach do wspólne- 
go listu pasterskiego w sprawie pro- 
jektu rządowego o ślubach cywilnych, 


oświadczają wręcz, że projekt ten jest | dom 


dziełem zydów. 

Słowo to ważne wobec tego faktu, 
że episkopat katolicki na całym świe- 
cie z nadzwyczajną pewściągliwością 
występował dsięd w sprawie żydow- 
skiej, a nawet otwarcie potępiał anty- 
semityzm. Mimo to żydowizm, wszech- 
władny prawie, przez prasę, giełdę i 
terroryzm w Niemczech, Francy, Wło- 
szech, Austryi, a zwłdszcza we Wę- 
grzech, które zupełnie tagarnął w |swo- 
16 ręce, nie ma nie pilniejszego do 
czynienia, jak wszędzie wszczynać i 
podsycać wojnę przeciw katolicyzmowi 
i w ogóle przeciw wszelkiej religii po- 
zytywnej. 

Zwołany na 16. bm. do Budapesztu 
walny kongres katolików węgierskich 
przeraził zwolenników ślubów cywil- 
nych, a przedewszystkiem metora onych, 
żydowizm, tem bardziej, że równocze- 
śnie ma się także odbyć w Budapeszcie 
ponowny zjazd episkopatu węgierskiego 
w sprawie kongruy. I we Węgrzech 
miał tym razem, jak gdzieindziej, przy- 
służyć się żydowizmowi — socyalizm, 
pobierający znaczne fundusze od poten- 
tatów gieldowych i forytowany przez 
dzienniki, będące w rękach żydowizmu. 
Mianowicie podsuwano socyalistom bu- 
dapeszteńskim myśl: rozbicia kongresu 
katolickiego za pomocą burd. 

Z tego powodu Magyar Allam, or- 
gan katolickiego duchowieństwa wę 
gierskiego, pisze w artykule „Sztandar 
czerwony i czarny“: 

„Koła, w blizkich stosunkach z rzą- 
dem stojące peczęły, drobne liberalne 
pisma dla ludu zapowiadają wszem 
webec, a kupczące liberalizmem en gros 
pisma wielkie przem:lczają dyplomaty- 
cznie, że z okazyi wielkiego zebrania 
katolików, robotnicy socyalistyczni za- 


stawi na swojem. Zatem, panie mece- 
nasie, jeszcze raz serdecznie dziękuję za 
miłą obietnicę. 


prawdę. Odprowadzona do drzwi, odwró- 
ciła się po kilkakroć, powtarzając: „Do 
widzenia, panie mecenasie, do widzenia”, 
Fe, co za gorąco — mruknął ad- 


Podała mu rękę tym razem już na 


bicz na siebie sani880-.- U,|£ 


swej kancelaryi na praktykę... Dobrze, 
panie mecenasie?.. Pańskie imię cieszy 
sią tak szerokiem uznaniem, że musi 
zachęcać, abym powierzyła fachowe wy- 
kształcenie mego wnuka pańskim godnym 
rękom. 

, — Ależ pani, z największą ochotą... 
Niechaj tylko wuuczek pani uczy się pil- 
mle, g prędko składa egzamina, reszta 
1853 5 pórobhostkę m” i 

— Więc mi pan dziś już przyrzeka 
Przyjąć go na praktyk 

Pa Przyrzekam, łaskawa pani. 

„ ADA Niedziedzka ruszyła na to taje- 
mniezo i rwiami i ciągnęła dalej: 

— Tyłko w tem cała trudność, czy 
Sulima nie wybjęrze mu innej jakiej 
kancelaryi — i zamyśliła się na krótką. 
chwilkę. — “n gotów wybrać mu naj- 
gorszą, byle tylko w chłopcu talent za- 
bić... Ale nie, tk ja nad tem czuwać 
nie przestanę! lak będę Geniowi dzień 
w dzień imię pańskie powtarzać i taką 
je aureolą otoczę, 2€ U nikogo innego 
nie zechce pracować tylko u pana, Wpra- 
wdzię przyrzekł on słuchać ślepo rózka- 
w opiekuna, Ale w tym razie musi 
Okazać tylg męskości ł odwagi, że po- 


wokat. Zatrzymał się przy uchylonem 
oknie, przysłomętem w części koronkową 
firanka, w części ciężkim brudno - zielo- 
nym brokatem, 

Drugą stroną ulicy przechodziła wła- 
śnie zabawna klientka. Kapelusz modny 
okrywa? jej drobną główkę i zasłaniał 
białe włosy. Biust zgrabny uwydatniał 
się pod mantylą, obwiedzioną czarnemi 
koronkami ze szkiełek, które w promie- 
niach słońca lśniły się, migotały. Tak 
ubrana biegła pani Melania szybko, wy- 
mijając zgrabnie przechodzące osoby. 
Zdala niktby nie przypuścił, że to idzie 
staruszka. 

— Kiedy ta kobieta się postarzeje — 
pomyślał dr. Surmiński, uśmiechając się 
jba wtedy, gdy Jana Sulimę wtrą- 
ci do grobu. 


II. 
Miejsce wytchnienia. 


Maj uśmiechał się do ludzi całym 
skarbem ponęt młodzieńczego żywota. 

Na niebie i ziemi pogoda, w jaśnem, 
lekkiem powietrzu woń kwiatów, w du- 


mierzają demonstrować przeciw „czar- 
nemu sztandarowi”* (katolicyzmowi). 
Otóż na te wiadomości i sztucznie 
przygotowywane demonstracye uliczne 
odpowiadamy krótko i węzłowato: 

) Wielkie budapeszteńskie zgroma- 
dzenie katolików zbiera się nie pod 
czarnemi sztandarami, ale pod chorą- 
gwią narodową, wizerunkiem Maryi o- 
zdóbwioną, tą samą, pod którą walczyli 
Ludwik Wielki, Jan Hunyady, a z któ: 
rego liberalna era Tiszy zdjęła wize- 
ranek patronki kraju naszego. 

2) Wielkie budapeszteńskie zgro- 
madzenie katolików jest zgromadze- 
niem konstytucyjnych obywateli wę- 
gierskich, prosimy zatem dlań o zu- 
pełną swobodę i żądamy od każdego, 
abyśmy prawa nasze bez przeszkody 
odbywać mogli. 

3) O ileby socyaliści, którzy co ty- 
dzień bez przeszkody odbywają swoje 
zgromadzenia, w tej swobodzie nam 
przeszkodzić chcieli, wymagamy od 
rządu, ażeby wolne nasze zgromadze- 
nie ubezpieczył. 

4) Gdyby jednak pomimo tego ga- 
szły demoustracye, znaczyłoby to, że 
rząd walkę kościelno-polityczną chce 
przenieść na ulicę. Za każdą de- 
monstracyę czynimy odpuwie- 
dzialnymi izraelitów, oni to bo- 
wiem przewodzą socyalistom, oni pro- 
wadzą wojnę gazeciarską przeciw ka- 
tolikom. Więc też gdyby na nas ude- 
rzono, posłuży to za sygnał, że w wi- 
lig dnia św. Wincentego tj. 21. stycznia 
w całym kraju w każdej wsi i to nie 
sporadycznie, ule naruz wybuchną demon- 
stracye przeciw jedynej przyczynie dzi- 
siejszej wojny religijnej tj. przeciw ży” 


„Lud węgierski jeszcze nie zapo- 
mniał nuty z r. 1883 i znajdzie on 
sposób, aby zamiast sprawy ko- 
$oielno-polityczńej weszła na 
stół sprawa żydowska. A wtej 
sprawie będą jednej myśli wszyscy 
chrześcijanie, 

„To nasza odpowiedź, to nasze ul- 
timatum* — kończy Magyar Allam. 

Dla wyjaśnienia dodajemy, że d. 21. 
s'$oxnia 1883 zaszły wa wielu miej- 
stowościach Węgier demonstracye prze- 
ciw żydom. 


Pester Lloyd jest widocznie niemało 
przerażony groźbą Magyar Allama. 
Woła on, że autorowie tej grożby okry- 
ją się chyba tylko śmiesznośc'ą, że to 
myśl waryacka, że zresztą Magyar 
Allam na szczęście nie jest organem 
RE ruchu katolickiego na 

ęgrzech i że Magyar Allam sna 
się cbawia, iż coś podobnego jak to, 
czem on żydom grozi, może się na 
kilka dni przed św. Wincentym stać 
uczestnikom budapeszteńskiego zgro- 
madzenia katólików. „Ale — dodaje 
główny organ żydowizmu węgierskie- 
go — możemy zaręczyć, że uczestni- 
kom tym włos z głowy nie spadnie, 
jeżeli trzymać się będą prawa“. 

. Jestto zupełnie ten sam ton, w ja- 
ki wpadają pisma żydowskie, ilekroć 
są nastraszone. Strach to tem większy, 
że rozjątrzenie przeciw żydom ogar 
nęło na Węgrzech właśnie główną 
przez wieki podstawę madiaryzmu, 
szlachtę średnią, którą żydzi niemal w 
zupełności wykupili i na jej ruinie 
się podnosząc, dyktują prawa Wę- 
grom. 


szy człowieka rzeżkość i 
życia. 

Nawet miejsce wytehnienia tych, co 
wędrówkę doczesną przebyli i śpią snem 
wiecznym, rozbudziło się, ożywiło, przy- 
wdziało odświętną szatę, jakby dla ucz- 
czenia pochodu bogini krasy, bogini nie- 
pokalan*j młodości. 

Nie wiem czemu to przypisać, że 
chociaż na każdym niemal innym punk- 
cie pozostaliśmy w tyle za cywilizacyą 
zachodu, przecięż pamięć zmarłych czcić 
nmiemy piękniej i wznioślej niż zachód. 
Cmentarze nasze przypominają pod wielu 
względami święte gaje greckie. Oto zdala 
za miastem stoją stare, wysokie, powa- 
żne topole, patryatchalne lipy, strzeliste 
jesiony, gdzieniegdzie modrzewie lub 
sosny, albo brzozy białe z czarnemi 
przepaskami, a pośród nich młoda dru- 
Żyna braci leśnych karłów i garbusków, 
płaczących bez skargi i łez, bolejących 
w spokoju. Wszystko to nacechowane 
głęboką zadumą nad doczesnym bytem, 
czyni wrażenie podniosłe, jakieś tajemni- 
czo-święte. Dumają wielkie drzewa, 526- 
leszcząc liśćmi w górze gwarzą po cichu 
krzewiny niskie, tuląc do siebie i strze- 
gac omszone płyty kamienne, statuy gro- 
bów lub krzyże czarne... f 

Czy to nasz skłonny do marzyciel- 
stwa charakter narodowy Sprawia, czy 
może bardziej mistyczny rys Teligi qpl 
szej, czy może wreszcie wyssana z mře- 
kiem matki cześć dla życia rodzinnego 


— nie wiem, dość, że umiemy więcej 
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Zaburzenia w Pradze. 


(Telegram „Gaz Nar."). 


Praga 9 stycznia. Wczoraj popołu- 
dniu zaszły tutaj wybryki uliczne, wśród 
których policya była zmuszona kilkakroć 
dobyć pałasza i płazować ekscedentów. 

, Powodu mastręczył pogrzeb żołnierza 
piechoty Sady Mattouszka, którego 
w sobotę w ffbcy znaleziono na placo 
Karola zakłutego. Mattouszek, znany ha- 
łaburdnik, został jak wiadomo z pewnej 
gospody wyrzucony, a gdy ustąpić nie 
chciał, wezwano policyauta do pomocy, 
przyczem stawiając opór został tak sza- 
blg policyanta pokaleezony, że umarł. 
Czy zaś sam się tą szablą pokaleczył, 
czyli go pokaleczył policyant, nie można 
było na razie wyśledzić. 

Wczoraj o godzinie 8 po południu 
odbył się pogrzeb Mattouszka ze szpi- 
tala wojskowego na cmentarz Karliński. 
Już na godzinę przedtem zebrał się na 
placu Karola wielki tłum, który potem, 
gdy kondukt z kapelą wojskową wyru- 
szył, urósł do jakich 20.000 ludzi. Część 
ich szła przed, część za karawanem. Po 
pogrzebie na cmentarzu Karlińskim woj- 
sko ruszyło z powrotem, a tłum zaczął 
wrzeszczeć, gwizdać i śpiewać pieni 
rozmaite. 

Już na Karlinie (przyległość Pragi) 
przyszło do silnego starcia z policyą, już 
poprzód tak ustawiona, aby ta motłoch 
rozpędzić mogła, co się jednak nie uda- 
ło. Koło ulicy Florenckiej natknał tłum 
na wyciągnięty kordon policyjny i wrze- 
szcząc i gwiżdżae rzucił się nań, aby 
go rozerwać. Wołając: „Walcie ich! 
bijcie na śmierć !“ rzucano kamieniami, 
kawałami cegieł i lodu na policyantów, 
którzy dobywszy szabli i płazując, mo: 
tłoch gwiżdżący i rewolucyjne pieśni 
śpiewający aż do placu Józefu wyparli. 
Plac ten obsadzony był przez silny od- 
dział policyi, której się też z wielkim 
wysiłkiem udało tłum rozprószyć. 

W kilka minut jednak tłumy zuowu 
się zwarły i hałasując i gwiżdżąc ruszy- 
ły ku Przykopom (Graben, środek mia- 
sta) krzycząc: „Niech żyje socyalna de- 
mokracya! Niech żyje anarchia!" Prze- 
rażeni przechodnie rozbiegali się, kobie- 
ty chroniły się w bramach domów, dzi- 
ki wrzask napełniał ulice. Przed kasy- 
nem niemieckiem, gdzie gwizdano i z 
hukiem wrzeszczano „Niech ginie!* po- 
licya znowu dobyła szabli i po upartej 
walce tłum na trzy części rozpędziła, z 
których jedna wśród ogłuszających krzy- 
ków doszła do placu Ferdynanda. Głó- 
wny zaś oddział tłumu wołając ciągle: 


„Niech ginie! Bijcie na śmierć poli- 
cyę!* dotarł aż do placu św. Wa- 
eława. 


Tymczasem otrzymała policya dosta- 
teczne posiłki, i udało się jej nareszcie 
tłum zupełnie rozgonić. Jednego z mło- 
dzików, aresztowanego przez policyę, 
tłum odbił. Zdołano aresztować wszyst- 
kiego trzy indywiduk: 10-letniego pie- 
karczyka Józefa Trojana, 20-letniego pie- 
karczyka Franciszka Kruckiego i 16-le- 
tniego Franciszka Bernaszka. 

Demonstracye były snać przygotowa- 
ne, wielu ekscedentów bowiem  przyu:o- 
sło z soba w kieszeniach kamienie i ka- 
wały lodu i cegieł, któremi policyę 
zwłaszcza na ulicy Florenekiej obrzuca- 
no. Wieczorem silne patrole przeciągały 
ulicami, 


szanować te ustronia, gdzieśmy złożyli 
do snu ukochanych. 

Sa urocze dni w maju, które nawet 
cementarzom odmawiają smutku. Poranna 
rosa zwilży liśc'e drzew, omyje z kurzu, 
napoi je świeżością, wygładzi i posre- 
brzy. Kwiatuszki zasadzone po grobach 
rozpękną paczkami, trawka wzniesie SiĘ 
w górę, wystrzeli z pod płyty bujną kę- 
pa szuwarów. Słowik śpiewać poczyna, 
nie myśląc o tem komu śpiewa, a Inne 
ptaszęta dziwują się jemu, trzęsą głów- 
kami, skacząc z gałęzi na gałęż, rozma- 
wiając między sobą. 

Cmentarz w maj 


Niobe. s 
3 Gaj a wspomnień OŻy wią SiĘ. Ży- 


We> (0 uśmiechnię- 


j iedzają umarłych. | 4 
O A miała pani Melania 
Niedziedzka swoją  Ustron, do której 


toszyła niemal w każdy dzień _ pogo- 
Ay? Shy oddzielić się myślą od świata, 
nakarmić, wspomnieniami, wypłakać i 
podumać. 

Na nieznacznym stoku wzgórza, skąd 
można objąć okiem rozległą panoramę 
miasta, kipiąceg» ruchem i życiem, mie- 
ścił się ów zakątek. Starannie utrzyma- 
na droga, ubita twardo, wysypanu żół- 
tym piaskiem i żwirem wiodła aż przed 
sam grobowiec Sulimów, mijała go i 
szła sobie dalej między mogiły i krzyże. 
Tu, przed grobowcem, na małej ławecz- 
ce drewnianej, przesiadywała godzinami 
pani Niedziedzka. Patrzyła na kurhan 
usypauy z piaskoweowych głazów, na 


A. 


Otwarcie sejmu. 


Lwów d. 10. stycznia. 


Przy liczniejszym niż zazwyczaj 10- 
dziale ad act dziś marszałek 
krajowy ks. Sanguszko czwartą sesyę 
od czasu, gdy sejm obraduje pod jego 
laską. Przemówienie marszałka, zaga- 
jające sesyę, nie mogło w tym roku 
niestety innego mieć wstępu, jak apo- 
strofę do nieurodzaju, którego następ" 
stwem jest u nas zawsze głód i bra 
ziarna na zasiewy na najbliższą w10- 
snę w rozległych okolicach — z czego 
znów wynika nieuchronna konieczność 
niesienia pomocy ludności, nawiedzonej 
głodem, ze skarbu publicznego. 

Znaczącym jest dalszy ustęp prze” 
mówienia marszałka, poświęcony wy- 
stawie krajowej, w którym dobitnie 
określił znaczenie jej jako „egzaminn 
dojrzałości“ kraja z wyników prao jego 
nad rozwojem 1 wykształceniem 8W010 
sił produkcyjnych w okresie samorzą” 
du. Wystawa ma okazać, co umiemy, 
na co nas stać — po wystawie rozpo- 
czniemy zaś uowy okres pracy nad cy- 
wilizacyjnem odrodzeniem kraju, we- 
dług nowego programu, opartego na 
obliczeniu sił naszych, do którego na- 
stręczy sposobność wystawa. Wystawa 
będzie przeto stanowiła R LJ 
w całej naszej pracy organicznej. — —, 

Bap. R A finansom kraju 
również jest znamienuym. Marszałek 
stwierdził w nim, że stan finansowy 
kraju przez konwersyę długu indemni- 
zacyjnego nie stał się, bo nie m 
razu stać się świetnym, ale jest tylko 
uregolowanym. Stanie Się świe- 
tnym w miarę wzrostu zamożności kra- 
ju. Inaczej być nie może. — . . 

Budżet na rok 1894 prelimiuuje na 
regulacyę rzek i melioracye wodne 0 
160.000 zł. więcej niż w bieżącym To- 
ku na ten cel uchwalono. Przy wygło- 
szenin tego szczegółu w Izbie odezwa- 
ły się brawa. I bardzo słusznie. Nie- 
wątpliwie z równem zadowoleniem po- 
witałaby Izba i światła opinia a = 
czua kraju podwyższenie budżetu oñ wia- 
ty i zapowiedź akoyi NA u- 
dowy krajowych kolei żelaznych. “= 
tem r nie ma pó w prze 
mówieniu ks. marszałka. 1 

Przedłożenia Wydziału krajowego, 
zapowiedziane przez ks. SaS eb 
drugorzędnego znaczenia, jakkolwi k 
nie można zaprzeczyć, Że czynią ae 
zadość ważnym i od dawna, R. 
potrzebom. W obecnej ohmin an o- 
nioslejszą byłoby rzeczą, „gdyby za 
dział krajowy w myśl udzielonegi 5 ż 
stanowczo polecenia sejmu prze y” 
wnioski w przedmiocie, poprawy orga 


nizacyi gminy wiejskiej. Lecz ORA 
doniosłym przedmiocie w prze A 
y ma żadnej 


niu księcia marszałka nie 
wzmianki... m Won 
Niemal niepostrzeżenie prze 
jednak sandie i pewnej ' reformy, 
która w skutkach swoich dla gospo- 
darstwa krajowego może mieć w przy- 
szłości bardzo doniosłe znaczenie, Jest 
mianowicie ustęp, W którym ks. mar- 
szałek zapowiedział wniosek ze strony 
Wydziału krajowego © obłożenia kra- 
jowemi opłatami konsumcyjnemi nie- 
tylko piwa, miodu 1 wina, jak jest te- 
pai ale także i wódki. Otworzy to dla 
skarbu krajowego nowe żródła do- 


chodu. 


? jmującą szczył kurhanu, na anio- 
| tago e dialog marmuru, leeg- 
cego zda się ku niebu, bo tylko stopę 
jedną dotykającego podstawy. Prawdzi- 
wie artystyczny ten anioł, przypominał 
układem i szlachetnością linii kompozy - 
cye Kaulbacha. Szaty miał miękkie, po- 
wiewne; Skrzydła u ramion na wpół 
podał się naprzód, albo- 
wiem za chwilę odleci. Rzeżba ta tem 
jest piękniejsza, że ujętą w dobrane ak- 
cesorya. Girlanda ciemnych cyprysów — 
krzewów śmierci — otoczyła ją półko- 
lem, a nad nią brzoza biała wzniósłszy 
się wysoko w górę, rozrzuciła stamtąd 
sznury gałązek miękkich, okrągłych i li- 
ści blado zielonych. Przez liście te prze- 
ziera szafirowe niebo jakby przez gatę 
misterna wieloboczuemi oczkami. 

Ławka pani Melanii umieszezona jest 
naprzeciw płyty bocznej, gdzie widnieją 
dwa wykute napisy: 


Henryka z Niedziedzkich Sulimina 
t dnia 27 lipca 1867 r. 


„ Jędrzej Sulima 
t dnia 17 września 1870 r. 


rozpuszczone ; 


— (o tu siódemek — myślała nieraz 
pani Melania, zmęczona wspomnieniami 
bardziej drażniacemi. — Same kosy... 


C. d. n 
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Charakt rystycznem jest także, że|pozamykał.. Obawa Wydziału udzielała się 
rzemilczał sprawę | publiczności, która wyrażała ją wzruszeniem 


książe marszałek 
sprzedaży soli, której sprzedaż kraj 
w roku zeszłym objął na siebie. 


jemi, w których dał wyraz dobitny i 


jawny sympatyi i wysokiego uznania|no w dwunastu najgłówniejszych budyn- 
kach przyrządy zegarowe dla kontroli służ- 


dla naszej polityki narodowej, i zau- 
fanis osobistego ku naszym przewód- 
com politycznym. 

Przemówienie p. namiestnika nie 
zawiera zapowiedzi licznych i ważniej- 
szych przedłożeń rządowych. Wspo- 
mniał namiestnik tylko o wniosku rzą- 
dowym, dotyczącym zaprowadzenia w 
Przemyślu policyi rządowej, w miej- 


sce autonomicznej — rzecz posiadają- |znaczona na wystawę chata zakopańska 


cą do pewnego stopnia zasadnicze zna- 


czenie, i o drugim wniosku, zmierza- |liwie w Zakopanem pod okiem Władysława 


jącym do zniesienia przy namiestni- 
ctwie komisyi dla regulacyi ciężarów 
gruntowych, przez co ostatni ślad pań- 
szczyzny zniknie. 

O wiele ważniejsze są te ustępy 
przemówienia p. namiestnika, w któ- 
rych dotyka bieżących spraw krajo- 
wych: o ulgach podatkowych z powo- 
du szkód elementarnych, o niesieniu 
pomocy ludności dotkniętej nieurodza- 
jem, o szkołach średnicn, o szkolni- 
ctwie ludowem, o potrzebie uregulowa- 
nia stosunków prawnych szkół prze- 
mysłowych, o propinacyi itd. Ta część 
przemówienia p. namiestnika zawiera 
cenne daty i wskazówki, 

Szczególną uwagę Izby zwrócił 
obszerny ustęp w przemówieniu p. 
namiestnika, poświęcony obronie władz 
skarbowych. Przedmiot ten doczeka 
się prawdopodobnie w ciągu sesyi li- 
eznych roztrząsań. 


Dziś ma odbyć się posiedzenie 
sejmowego Koła polskiego na 
którem przedewszystkiem będzie cho- 
dziło o wybór przewodniczące- 
go po p. Jaworskim, który jako mini- 
ster przewodnictwo złożył. Agitacya w 
tej sprawie jest dość żywą, gdyż pe- 
wna liczna grupa posłów stawia za- 
sadę, że przewodnictwo w Kole sej- 
mowem i w Kole polskiem we Wie- 
dniu powinno być poruczonem jednej 
i tej samej osobistości, tak jak było 
dotychczas z p.Juworskim, — gdy inni 
posłowie zdania tego nie podzielają, 
odwołując się na precedens z dawniej- 
szych lat, gdy przewodniczącym Koła 
sejmowego był dr. Majer, zaś Koła 
polskiego we Wiedniu p. Grocholski, 
Twierdzą oni, iż Koła poselskie polskie 
we Lwowie i we Wiedniu łączą o wie- 
le głębsze i silniejsze związki, niż 
unia personalna przez identyczność 
osoby przewodniczącego. 

Jako kandydatów do godności prze- 
wodnietwa wymieniają p. Filipa Za- 
leskiego, ks. Adama Sapiehy, ks. 
Jerzego Czartoryskiego, hr. Jana 
Tarnowskiego i p. Augusta Go- 
rayskiego. 


KRONIKA. 


Lwów dnia 10. stycznia. 


Zapiski osobiste. Z Poznania dono- 
wzą, że poseł Koświelski poddał się operacyi 
karbunkułu, która się powiodła. Pacyent 
jest jeszcze bardzo osłabiony. 

Na posłuchaniu u cesarza był one- 
gdaj między innymi b. minister Zaleski. 

Promocye. P. Karol Klecki, doktor 
medecyny uniwersytetu dorpackiego, rodem 
z Królestwa Polskiego, otrzymał na wsze- 
chnicy Jagiellońskiej stopień doktora wszech 
nauk lekarskich. 

Zmiana nazwiska. Namiestnictwo ze- 
zwoliło słuchaczowi medycyny p. Józefowi 
Szczurkowi na zmianę rodowego nazwiska 
na Wodnicki. 

Zmiana własności. Adam hr. Dzie- 
duszycki nabył od państwa Barańskich do- 
bia Czesteż a pani Sylwia Zieniewiczowa 
nabyła od p. Nozańskiej dobra Daszawę za 
420.000 zł. 

Ślub. W parafialnym kościele św. Pio- 
tra w Krakowie pobłogosławionym został 
onegdaj związek małżeński między panną 
Zofią Wężowiczówną, córką Kamilli i śp. 
Wincentego Wężowicza, inspektora budo- 
wnictwa miejskiego, a p. drem Julianem 
Nowakiem, asystentem uniwersytetu Jagiel- 
lońskiego. 

W uroczyatości zaślubin córki by- 
łego profesora tutejszego uniwersytetu a o- 
becnie szefa sekcyjnego w ministerstwie 
oświaty p. dr. Edwarda Rittnera, panny 
Maryi, z radcą skarbowym dr. Hugiem Lin- 
hardtem, wzięli między innymi udział: pre- 
zydent kolei państwowych dr. L. Biliń 
ski, minister Madeyski i b. minister 
Zaleski. Ceremonii kościelnej dopełnił ar- 
cybiskup ks. dr. Angerer. 

Sala sejmowa przedstawiała dziś wi- 
dok barwny, ale poważny, Wszyscy posło- 
wie w strojach uroczystych: na ławach po 
prawicy wiele strojów narodowych, w środ- 
ku w głębi dwie jasne sukmany włościań- 
skie, a na przodzie fiolety biskupów; na 
ławach po lewej stronie czarne fraki. Mar- 
szałek i jego sekretarze w czarnych kontu- 
szach, a opodal błyszczące mundury namie- 
stnika i jego urzędników. Wszystkie gale- 
rye zapełnione publicznością, w tym roku 
złożoną przeważnie z mężczyzn starszych i 
poważniejszych, tylko galerya prawa, na 
której zazwyczaj zbiera się arystokracya, ja- 
śnieje twarzyczkami kobiecemi. 

Nastrój publiczności uroczysty i jakby 
trochę trwożny. Trwogi tej przyczyną jednak 
wcale nie obawa, jaki tok wezmą obrady, 
bo ogół nasz zbyt ufa swym reprezentan- 
tom, że pokierują jak najlepiej losami kra- 
ju — ale anarchiści. Wprawdzie, dzięki 
Bogu, anarchistów u nas jeszcze nie ma i 
nigdy ich nie będzie, ale Wydział krajowy 
w obawie naśladowców Vaillanta zarządził 
mnóstwo środków ostrożności w gmachu 
sejmowym, obostrzył wydawanie biletów 

BDU 


ramion. 


Magistrat lwowski ogłasza, że dla 
Żywe oklaski wywołał ustęp, pełen | wysłużonych podoficerów wakuje wiele po- 
szczerze odczutej wdzięczności dla mo-|sad urzędników manipulacyjnych i że ter- 
„.narchy, za miłą niespodziankę. jaką|min podawania się na trzy posagi po 150 
cesarz sprawił naszemu krajowi w r.|zł. z fundacyi im. arcyks. Gizeli dla sieróż 
z. w Jarosławiu przemówieniami swo- 


dziewcząt upływa z dniem 31. bm. 
Na placu wystawowym zaprowadzo- 


by ogniowej i bezpieczeństwa w porze no- 
enej. Zanotować także wypada z placu bu- 
dowli, że halla maszyn rośnie w oczach. 
W dniu wczorajszym pociągiem  specyalnej 


żelaziwa do halli przeznaczonego. 
środkowy zaczyna się składać. Źelazna bu- 
dowla sprawia imponujące wrażenie. Prze- 


wraz z obejściem przygotowywaną jest gor- 


hr. Zamoyskiego. Huculi powrócą do swojej 
roboty w drugiej połowie bm. Plan staro- 
żytnego dworu polskiego na pomieszczenie 
działu etnograficznego opracowuje con amo- 
re prof. Julian Zacharjewicz. 

Karnawał w r. 1894. Tradycyjny 
piknik starokawalerski, który już od kilku 
lat pozyskał sobie powszechne uznanie tak 
u płci nadobnej jak kawalerów i żonko- 
siów, odbędzie się we czwartek d. 18 bm. 
w salach kasyna miejskiego. Komitet zło- 
żony z wytrawnych znawców sztuki chore- 
ograficznej, dekoracyjnej i knlinarnej pod 
przewodnictwem dr. Jana Rosnera, krząta 
się z uznania godnym zapałem, aby ucze- 
stnicy pikniku jak najlepiej się zabawili 
i wynieśli z niego jak najmilsze wspomnie- 
nia. Sale będą pięknie dekorowane, a po- 
rządki tańców to prawdziwe cacka. Kto 
pragnie dobrze się zabawić, niech się spie 
szy z nabyciem biletu po 4 zł. (u człon- 
ków komitetu lub sekretarża komitetu p. 
Stan. Kamieńskiego w kancelaryi kasyna 
miejskiego) zwłaszcza, że liczba osób ze 
względu na swobodę i powodzenie zabawy 
jest ograniczoną do ilości 300. 

Komitet balu kuchni ludowej i głodnych 
dzieci, który pod protektoratem pani na- 
miestnikowej odbędzie się 21 bm. w salach 
kasyna wojskowego, rozesłał już w tych 
dniach zaproszenia. W szerəgu niespodzia- 
nek, które komitet przygotowuje, znajdują 
się także prześliczne karnety, ozdobiona ma- 
lowidłami przez grono pań amatorek, Oprócz 
tego obmyślił komitet kilka innych nowo- 
Ści, a natomiast ze względów hygieniczny ch 
i chcąc jak najmniej wydać a biednym jak 
najwięcej zaoszczędzić, odstąpił komitet od 
zwyczaju dekorowania sali, tembardziej, że 
bal odbędzie się w nader gustownej sali 
kasyna wojskowego. 


Wenta gospodarska urządzona dnia 
21. grudnia w sali sokoła staraniem hr. 
Maryi Badeniowej na cele dobroczynne przy- 
niosła czystego dochodu 2.356 zł. 50 ct. 

Wierni aładzy. W dniu nowego roku 
odbyło się w galicyjskiej kasie oszczędności 
we Lwowie dwudzieste szóste z kolei coro- 
czne rozdanie nagród z fundacyi im. Feli- 
cyana Korab Laskowskiego dla zasłużonych 
sług domowych mieszkańców m. Lwowa. 
Przyznano nagrody 29 petenton w łącznej 
kwocie 630 zł., mianowicie otrzymali: po 
25 zł.: cztery razy premiowany Walenty 
Kalinowski, trzy razy premiowane: Maryan- 
na Czernikowa i Ludwika Maciejowiczowa, 
dwa razy premiowani: Marya Muszyńska, 
Jan Hredil, Katarzyna Bahłajowa, Anna 
Moskwiakowa, Anastazya Niedźwiedziowa, 
Jan Kwasik i Tekla Naszczakowa; po 20 
zł. raz premiowani: Karol Dziubankiewicz. 
Katarzyna Gwozdecka, Anna Zahorejkowa, 
Michał Charaton, Marya Wrbina, Katarzyna 
Sokulska, Anna Kaszycka i dotychczas nie- 
premiowani: Józef Niedźwiedzki, Emilia 
Połuszuńska, Iwan Karpiński, Akafia Szep- 
cina, Teresa Wodzieka, Ewa Maszakowa, 
Ilko Starowiecki, Jędrzej Jaśków, Józefa 
Antoniewiczowa, Jędrzej Maruniak, Paulina 
Kosmata i Darya Stefanowa. 

Zamarznięcie. W realności pod l. 6 
plac Gołuchowskich, zamarzła wczoraj Ka- 
rolina Stys, 40-letuia zarobnica, która od 
dłuższego czasu nocowała tamże pod bramą 
wchodową. Zwłoki odstawiono do kostnicy 
głównego szpitala. 


Cholera. Ostatni numer pisma Oester. 
Sanitdtswesen, organu najwyższej Rady 
zdrowia, ogłasza: „Cholera w powiatach 
Rymanów i Stanisławów, głównych ogni- 
skach tej epidemi w Galicyi, zupełnie już 
wygasła i ministerstwo spraw zewnętrznych 
powiadomiło o tem rządy państw zagrani- 
cznych. Równocześnie także zniesiono wszy- 
stkie zaostrzenia, jakie zaprowadzono w tych 
powiatach. “ 


Pożar pałacu w  Gumniskach. 
W niedzielę o godz. 1 w nocy wszczął się 
w zabudowaniu pałacowem księcia mar- 
szałka Eustachego Sanguszki w Gumni- 
skach pożar snfitowy. Wskutek doniesienia 
o pożarze przez konnego posłańca wyru- 
szyły z Tarnowa straże ochotnicza i etato- 
wa i zastały już znacznie rozszerzony ogień, 
wydobywający się z ponad sufitu na dach 
pałacowy. Zdołano pożar zlokalizować w 
przeciągu trzech godzin. Najważniejszą, jak- 
kolwiek bezzwłocznie pokonaną przeszkądą, 
było zamarzanie węży i tłoków przy si- 
kawce. Niemałym impulsem w akoyi ra- 
tunkowej była obecność i osobisty czynny 
udział samego dostojnego właściciela, który 
jeszcze po stłumionym pożarze w towarzy- 
stwie naczelnika straży ochotniczej pożarnej 
przeglądnął najdokładniej całe wschodnie 
skrzydło pałacu. Pożar wybuchł z powodu 
złej konstrukcyi budowli. 

W procesie 118 włościan przesłu- 
chiwano wczoraj oskarzonych. Główny obwi- 
niony Jan Lampa przyznał się do winy 
obrazy majestatu. Dotychczasowe zeznania 
przedstawiają tak sprawę, iż chłopi na 
wieść, że komisye sanitarne będą rewido- 
wały chałupy, nabrali przekonania, iż te 
komisye wszystko, co gorsze ze sprzętów 
domowych poniszeczą i tym sposobem do 
nędzy całą wieś doprowadzą. Dowcipnie 
przytem wzięli się do rzeczy, bo kazali iść 
babom w pierwszy ogień oporu, sądzą, iż 
żandarmi kobietom nie nie zrobią. 

, Wskntek niedbalstwa straży poli- 
cyjnej samborskiej stracił Życie tamtejszy 
pomocnik grabarski Jan Taras. Historya ta 
podobna do owej, którą na jaw wydobył 


kolei wystawowej przybył ostatni transport 
Trakt 


GAZETA NARODOWA z 


rasa mianowicie uwięziła policya Ze nie- 


święconem i zamknęła go w izbie, w któ- 
rej przez całą noc do pieca nie zaglądano. 
Nazajutrz też znaleziono Tarasa nież;wego. 
Oględziny lekarskie stwierdziły, że umarł 
wskutek zaczadzenia. 


O zgnieceniu cholery w tarmpol- 
skiem piszą nam stamtąd: Już to każdy 
bezstronny przyznać musi, że bardzo :kłon- 
ni jesteśmy do krytyki i zdaje się, iż objaw 
ten leży w naturze wogóle Słowian, cdzna- 
czających się pewną apatyą, wskutek której 
łatwiej krytykujemy niż eoś dodainiego 
stawiamy. Dziś, choć jestem nieodrcdnym 
Słowianinem, jestem w miłem  połcżeniu 
podzielenia się z szan. czytelnikami także 
krytyką, lecz tą razą w kierunku dodatnim, 
a co rzecz rzadsza, na cześć rządu i jego 
funkcyonaryuszów. Oto w początkach gru- 
dnia z. r. nagle zjawiła się cholera w po- 
wiecie tarnopolskim, w miejscowości Płotycz, 
zaledwie o milę odległej od ludnego, a czy- 
stością nie grzeszącego miasta Tarnopela. 
Jako sąsiad miałem sposobność i obawę 
zbliska przypatrywać się tak postępom epi- 
demii, jak rozwiniętym czynnościom zapo- 
biegającym, o których już tyłe na świecie 
radzono i pisano, Przyznać muszę, iż zdu- 
miony byłem zapobiegliwością, energią i 
troskliwością organów rządowych. Na wieść 
o pojawieniu się cholery już w godzin kil- 
ka starostwo wydelegowało zacnego i peł- 
nego poświęcenia tutejszego lekarza powia- 
towego dra Gładyszowskiego, dla przepro- 
wadzenia sekcyi zmarłej dziewczyny. Po 
sprawdzeniu strasznej słabości wedle sym- 
ptomatów, gdy nadto cholera porwała w 
międzyczasie troje jeszcze ludzi z tej samej 
chaty, starosta pan Zawadzki wysłał bez- 
zwłocznie na miejsce dwóch stałych lekarzy 
dla niesienia ratunku zapadającym; spro 
wadzono żandarmeryę, która izolowała do- 
my zakażone, wszelkich zaś lekarstw i 
środków ratunkowych, nadto strawy po- 
żywnej dla ubogich chorych, za instrukcyą 
lekarską sporządzanej, kosztem rządu do- 
starczano. BMoisłe przestrzeganie tak środ- 
ków zapobiegających, jak skuteczny ra- 
tuuek kontrolowali osobiście na miejscu 
prawie dnia każdego, energiczny starosta, 


lekarz powiatowy, a nadto jeszcze przez 


namiestnictwo delegowany inspektor epide- 
miczny dr. Cassina; codzienne zaś, 8Z2cZe- 
gółowe raporta telegraficzne o stanie zdro- 
wotnym miejscowości, kazał sobie namiest- 
nik przedkładać, kiernjąc ukcyą ratunkową. 
To też skutki szlachetnych tych zabiegów 
były niezwykłe; epidemia porwawszy z po- 
czątku kilka ofiar, a mimo, że się przerzu- 
cała w różne części włości, gdzie ludzie 
zapadali, została w przeciągu niespełna 
trzech tygodni zupełnie stłumioną, — do- 
wodem zaś, co mogą zdziałać rozumne, ener- 
giczne i w czas zaprowadzone zabiegi hy- 
gieniczne i lecznicze, — niech posłuży, że 
po wdrożeniu akcyi ratunkowej z kilknna- 
stu epidemią dotkniętych nikt nie zmarł, 
wszysoy wyzdrowieli. 


Uroczystość przebicia tnaeln w 
Woronience, na granicy Galicyi i Węg »r 
nastąpi z wielką uroczystością ££. bm. Na 
uroczystość tę przyjedzie prezydent kolei 
państwowych dr. Biliński i prawdopodobnie 
minister handlu. Długość tunelu tego wy- 
nosi 1200 m. z czego 600 wypada na te- 
rytoryum galicyjskie. Długość części wymu- 
rowanej wynosi dziś 8300 m. długość zaś 
ukończonej sztolni 580 m. tj. jeszcze 20 m. 
do zupełnego przebicia brakuje, Mimo sro- 
giej zimy budowy kolei Stanisławów-Woro- 
nienka nie zastanowiono, gdyż z końcem 
br. ma być cała linia oddana do użytku 
publicznego. Węgrzy budujący część dalszą 
do Marmarosz-Szigetu mają tylko postawio- 
ny warunek otworzenia linii dla ruchu po- 
ciągów o chyżości 20 km. z końcem br, 


termin zaś całkowitego ukońcenia dano im 
na 1. lipca 1895. 


Zamiast z 10 rubli — z rubla, 
Przy pociągu pospiesznym nr. 2 zdążającym 
z Podwołoczysk ku Krakowowi d. 18, zm. 
wydał służący restauracyi kolejowej w Tar- 


nopolu nieznanej podróżnej płacącej za por- 


cyę kawy, z dziesięciorublówki w prędkości 
przez pomyłkę resztę tylko z jednego rubla. 
Resztujących dziewięć rubli złożonych jest 
u naczelnika stacyi w Tarnopolu i mogą 
być tamże za odpowiedniem wylegitymowa- 
niem się odebrane, 

Fandacya im. T. Kościnszki. Do 
lwowskiego centralnego komitetu tej funda- 
cyi wybrał komitet krakowski następujących 
członków: hr. Ant. Wodzickiego, dr. Ad. 
Asnyka, S. Woyneko-Tomkiewicza, dr. Aug. 
Sokołowskiego i J. Skirlińskiego. 

Olbrzymie koszary, przeznaczone dla 
całego pnłku jazdy, jeszcze w tym roku 
stanąć mają pod Krakowem. Przedsiębiorcą 
tej budowy, mającej kosztować około 800.000 
zł., jest p. J. Judkiewicz. 

Addytor. Hipolit Frommer, syn byłego 
radcy m. Krakowa, otrzymał austryacko- 
węgierski patent na wynaleziony przez sie- 
bie aparat rachunkowy nazwany addytorem, 
który niezawodnie znajdzie zastosowanie we 
wszystkich biurach handlowych, bankach i 
urzędach. Aparat formy małej szkatułki, do- 
daje szybko i dokładnie nieskończoną ilość 
liczb, nawet do 8-cyfrowych i oszczędza 
liczącemu czasu, zapobiega umysłowemu wy- 
sileniu oraz możliwym pomyłkom, nadto 
znakomicie nadaje się do kontrolowania 
kasy. Równocześnie wniósł wynalazca po- 
dania o patenty w innych państwach i za- 
mierza wystawić swój aparat na wystawie 
krajowej we Lwowie. 

Jasełka. W teatrze krakowskim przed- 
stawili onegdaj po raz pierwszy amatorowie 
misteryum układu ks. Fr. Walczyńskiego. 
Widowisko to, z wielką starannością i zna- 
cznym nakładem pod względem dekoracyj- 
nym przygotowane, należy do kategorył zy- 
skujących w ostatnich czasach popularność 
misteryów na tle biblijnem. Misteryum ks. 
Walczyńskiego przynosi szereg obrazów, 
przedstawiających na tle ludowem polskiem 
sceny historyi Narodzenia Pańskiego, a więc 
koczowisko pasterzy, dwór króla Heroda, 
stajenkę Betlejemską. wreszcie hołd trzech 
króli, wszystko urozmaicone nutą kolend, 
śpiewanych przez Ind polski. W porze świą- 
teeznej jasełka te mogą być szczególnie dla 
dzieci zajmującą i niepozbawioną uroku no- 
weści rozrywką. Wykonanie widowiska było 


przyzwoite zachowanie się na miejsu po-|swoimi wyborcami w Bochni. 


Czwartku dnia 11. Stycznia 1894. 


niedawny proces krakowski przeciw jewne- |zupełnia poprawne. Chór „Lutni“ odśpiewał 
mu redaktorowi socyalistycznemu. Jaia Ta-|za sceną kilkanaście kolend. 


Poseł Rutowski stawał także przed 
Po przemó- 
wieniu jego wniósł interpelacyę ks. dr. Zy- 
guliński w sprawie polepszenia bytu gór- 
ników, — tendencyj germanizacyjnych fun- 
dacyi Hirscha — i w sprawie reformy wy- 
borczej a mianowicie, aby inteligencyi a 
więc i księżom po wsiach zapewnić bezpo- 
średnie prawo głosu. Na pierwsze pytanie 
oświadczył dr. Rutowski, że udział pojedyn- 
czego posła w sprawie polepszenia bytu 
pewnej kategoryi jest z natury swej nie- 
wielki, że gdy się nadarzyła sposobność był 
górnikom zawsze pomocny; co do fundacyi 
bar. Hirscha oświadczył, że Koło nie po- 
zwoli na to, by miała ona służyć celom 
germanizacyi, a szkoły takie nie znajdą 
poparcia; wreszcie co do ostatniego pytania 
oświadczył, że nie można dorywczo rzucać 
projektu reformy wyborczej, lecz że osobna 
kurya inteligencyi chybiłaby celu, bo zada- 
niem jej jest przesiąkać wszystkich wybor- 
ców i wszystkie kurye, lecz że prawo głosu 
wyborczego inteligencyi winno być zape- 
wnionem. Po ipterpelacyi jeszcze profesora 
Bryla i notaryusza Hahna, uchwalono po- 
słowi na wniosek p. Scheuricha wotum 
ufuości. 

W pojedynku pod Vervier, na gra- 
nicy francusko-belgijskiej, według doniesie- 
nia Kur. Warsz. zginął p. Stefan Luble- 
wiez, syn ziemianina z okolicy Warszawy, 
zajmujący stanowisko chemika w jednej 
z fabryk farbiarskich w Belgii. P. Luble- 
wiez pojedynkował się z wojskowym fran- 
cuskim Chaqnóem na pistolety. 

Jan Czerski, głośny swojego czasu 
założyciel tak zwanej gminy chrześcijańsko- 
apostolsko-katolickiej w Pile w w. ks. 
Poznańskiem, zmarł tamże w tych dniach 
w 81 roku życia. Jan Czerski, urodzony 
w Warlubiu, w Prusach zachodnich, otrzy- 
mał święcenia kapłańskie w r. 1842, po- 
czem był wikaryuszem przy archikatedrze 
w Poznaniu. Przeniesiony na probostwo 
w Pile, zaczął głosić herezye. Usunięty ze 
stanowiska, mieszkał do końca życia w Pile, 
żyjąc w ubóstwie, 

Szewcy strejknją. W wiedeńskiej fa- 
bryce obuwia na Neubau, Józefa Löwen- 
steina strejkuje od Nowego roku 400 robo- 
tników z powodu obniżenia dotychczasowej 
płacy. 

Uwięz'one „towarzystwo gimna- 
styczne". Wędrowne towarzystwo gimna- 
styczne pod „artystycznem* kierownictwem 
Emila Waitza, bawiące w Wiedniu, zostało 
onegdaj rano niemal w całości aresztowane 
pod zarzutem, że „damy“ z towarzystwa 
dopuszczają się kradzieży, a „panowie“ z 
dochodów stąd powstałych czerpią dla siebie 
fundusze., 

Q pożarze składa dekoracyj pary- 
skiej opery, o którym onegdaj zamieściliśmy 
telegraficzną notatkę piszą z Pa.yża: W 
nocy z 6 na 7 bm. wybuchł w atelier de- 
koracyjnem składzie dekoracyj opery pary- 
skiej na ulicy Richer pożar, który od razu 
przybrał takie rozmiary, że sądzono w mie- 
ście, iż płonie teatr Gymnase. Ogień wywo- 
łał niesłychaną puntkę w całej dzielnicy ; 
micszksicy nmykali z dazuów, z czego na- 
turalnie nie omieszkali sj rzystać rzezimie- 
szki. Atelier i skład spłonęły doszczętnie, 
skntkiem czego niektóre z oper długo nie 
będą mogły być dawane. W samej operze 
był nocy tej pierwszy bal maskowy, a wspa- 
niała iluminacya gmachu wyglądała jakby 
ironia wobec pożaru. Ogień miał powstać 
skutkiem przepalenia piecu, Szkoda wynosi 
około półtora miliona franków, a dotyka 
rząd. Skład był ubezpieczony tylko na 130 
tysięcy franków. Dziesięciu strazaków i je- 
dna osoba prywatna poniosły przy pożarze 
ciężkie skaleczenia. f 

Dia eyki s ów wynaleziono nastepu- 
jąca zabawę, ochrzozoną nazwą „Velo-Pon- 
le", którą niech sobie sami spolszczą. W 


ilustracyi wygląda ona tak: 
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Polega zaś na tem. W kwadracie, któ- 
rego boki mają długości 10 do 15 łokci, 
ustawia się kręgle czerwone i czarne w po- 
rządku wskazanym na rysunku, Kręgli ma 
być 16, a porządek ich ustawienia dowol- 
ny. Czarne zaopatrzone w numery, czerwo- 
ne zaś nienumerowane. Cyklista wjeżdża 
w Środek i obowiązany jest kołem przedniem 
zbijać kręgle czarne koleją nnmerów, nie 
potrącając kręgli czerwonych, oznaczonych 
na rysunku znakiem 0. Możua czynić za- 
kłady a wysokość stawki zależy od zakła- 
dających się. 

Karty £ taniec. Utrapienie nasze (wi- 
ściarzy i tarokarzy) to wasz karnawał. Mu- 
zyka (Boże odpuść) i tańce (zmiłuj się Pa- 
nie) odbierają nam spokój na kilka tygodni. 
Nie protestujemy absolutnie, bo na nieby 
się to nie zdało — ale prosimy o możliwe 
uwzględnienie praw i interesów naszych. 
Wszakże cała sytuacya europejska polega 
obecnie na kompromisach, na koalicyach, na 
unikaniu starcia? Czemużby nie dał się ten 
system zastosować i w danym wypadku. 
Wniosek mój bardzo jest prosty. Niechaj zo- 
stanie ustanowione prawo domowe, że wi- 
ściarzy do figur mazurowych angażować nie 
wolno. Wymagającym przecież nie jestem, 
chociaż miałbym do tego niezaprzeczone pra- 
wo. Proszę nie robić zdziwionej miny! Je- 
żeli mówię, to musi tak być. Licytacya mo- 
ja jest zawsze prawidłowa ! Bo proszę tylko 
zważyć: Tańcowałem jako kawaler i jako 
młody małżonek, a młodość ta trwała na- 
wet nieco dłużej niż było naprawdę potrze- 
ba, z czego nie robię śp. Agnieszee żadne- 
go zarzutu. Prowadzałem potem trzy córki 
na tąńce przez długie lata, dopóki... dopóki 
nie wyszły za mąż — chcesz pani wtrą- 
cié? — a jakże | dopóki pani łaskawa, do- 
póki chciano z niemi tańczyć. W  zaprze- 
szłym roku dałem już za wygranę wszelkim 
polowaniom na mężów i przeszedłem zupeł- 
nie do partyi wista. 

I wyobraźcie Sobie; przez cały sezon 
kartą mi nie szła, aż w ostatki u radcy 


Wincentego odwróciło się trochę. Dostaję, 


w wielu okolicach rokiem strasznej klę- 


uważacie państwo, dziesięć kierów do ósem-|ski. okutki tej klęski były tak dotkliwe, 


ki, a oprócz tego trzy asy i króla. 
zlem bez atu wyłożony. Trzeba, myślę so- 
bie, wytrzymać graczy, więc zaczynam li- 
cytować od pików po kolei. Gdy byłem przy 
dwóch trefiach, wpada jakiś szatanck, czar- 
ny jak węgiel i zabiera mi partnera do fi- 
gury mazurowej ! Poszedł, bo musiał. Tam- 
ci proponują rzucić karty — ja za nie! 
Wstaliśmy i czekamy, Ja, panie  pilnuję 
kart, jak oka w głowie, nawet wina pić 
nie chcę, a w tem podchodzi mi pod rękę 
lokaj z herbatą. Trącam go sam własnorę- 
cznie i walę całą tecę na stolik. Rozumie 
się, że zmieszano mi karty polane herbatą 
i wszystko za nie; mało powiedzieć wszyst- 
ko: wielki szlem za nic! Odtąd postanowi 
łem sobie : nie grać w domach, gdzie wi- 
ściarzy biorą do figur mazurowych i poda- 
ję to jako radę doświadczonego gracza dla 


Wielki|jże Wydział krajowy widział się spowo- 


dowanym przekroczyć swe atrybucye i 
przyjść z pomocą zaraz. Pomoc ta mo- 
gła być tylko mało wydatna z powodu 
braku funduszu ; donioślejszą była pomoc 
rządu, który z uznania godnym pospie- 
chem rozdał znaczniejsze sumy. Tym- 
czasem Wydział krajowy zebrał o ile to 
możliwe daty i wiadomości co do roz- 
miarów klęski i przychodzi z wnioskiem 
celem zredukowania jej skutków, Pomoc 
kraju i państwa ma za zadanie jedynie 
tym, którzy rzeczywiście zapracować nie 
są w stanie, dać możność egzystencyi, 
oraz umożliwić obsiew tym, dla których 
jest on niepodobnym. To też w interesie 
ludności naszej, w interesie tych, któ- 
rym dopomódz chcemy, leży, aby ta pos 
moc była ostrożnie i sumiennie rozdzie- 


graczy ua karnawał, do wiadomości pu-|loną, w przeciwnym bowiem razie roz- 


blicznej. 


Walc. 


Boże, i to wszystko prawda?... 

Rzeczywistość to — nie złuda?... 
Śnię, czy marzę, czy na jawie 

Widzę takie czary, cuda ?... 
Nie wiem, w jakiem jestem niebie, 

Nie wiem, co się ze mną dzieje, 
Czy to bogiń świecą oczy, 

Czy z kinkietów blask się leje ?... 
Kto mnie wpnścił w takie niebo, 
Kto wprowadził tu zuchwalca?... 
Czy być może?... więc to prawda?,,. 

Więc anioły tańczą walca ?!... 
Patrzę na ich cudne wdzięki, 

Na ich kształty, na ich ruchy, 
Czuje kwiatów woń w powietrzu, 

Gdy przedemną mkną, jak duchy, 
I za każdym ręką sięgam, 

Chociaż sam nie wierzę sobie... 
Pani, gdzie sę twoje skrzydła ?... 


— Moje skrzydła ?... w garderobie. 


* 
x 


Ta muzyka narkotycznie 
Zmysły miesza, nerwy łechce, 
Chciałbym w wirze tym utonąć, 
Chciałbym... chciałbym... czemuż nie 
Chciałbym mieć ramiona długie, [cheę?... 
Jako boa — i owinąć 
Jednym splotem wszystkie nimfy 
I sam jeden z niemi płynąć... 
W kręgach, w wirach nieustannych 
Wiłbym się po całej sali, 
Choćby w okół ziemi całej, 
Aby dalej, dalej, dalej !... 
Z ziemi niechby wir szalony 
Porwał nas na jasne słońca 
I przy dźwiękach walca — kręcił 
Po przestworach wciąż bez końca... 
Ruztrącimy wszystkie gwiazdy, 
Zawichrzymy niebo całe, 
Fruwać będziem po błękitach, 
Jako śniegu płatki białe, 
Jak motyle migać w słońcu 
Jak komarów rój wiroweó 
I w namiętnym zmysłów szale 
Woiąż walcować i walcować... 
Zginie czasu nam rachuba, 
Zginie z oczu świat widomy, 
W eterycznych sfer powodzi 
Utoniemy, jak atomy... 
Pani, daj mi rączkę swoją, 
Popłyniemy w tańcu sami — 
Słyszysz, jak ten wale nas kusi ?... 


— Ja nie tańczę... 2 waryatami! 
n. 


Űr 


Odpowiedź Administracyi. WP. J. 
Axentowicz w Danilczu. Listu nie otrzyma- 
liśmy, dlatego nie możemy dać odpowiedzi. 


Głosy publiczności. 


budza nieuzasadnioue nadzieje, działa 
demoralizująco i paraliżuje samopomoc, 
której niestety mieszkańcom tego kraju 
bardzo często brak. 

Rok nowy, który dopiero się zaczął, 
będzie dla Galicyi rokiem znaczącym. 
Wystawa krajowa powszechna przedsta- 
wi nam plastycznie niejako rezultat 
wszystkich usiłowań, które w kraju pod- 
jęte były celem podniesienia go; zesu- 
muje wszystkie postępy, jakie na drodze 
rozwoju moralnego i ma!eryalnego uczy- 
nił, Będzie to rodzaj egzaminu, który 
kraj zdał sam przed sobą i przed świa- 
tem, dowodząc swej dojrzałości. Egza- 
min ten połączony będzia z niemałym 
wysiłkiem, a tembardziej, że wystawę 
poprzedził rok klęski; być może jednak, 
że właśnie ten wysiłek przyniesie owo- 
ce, albowiem jego w społeczeństwie mo- 
jem brak. Miejmy nadzieję, że ta wy- 
stawa będzie bodźcem, który nas pchnie 
naprzód na drodze zdrowego postępu, 
że stworzy nowe źródło produkcyi, wska- 
że korzystniejsze drogi zbytu, a co naj- 
ważniejsze, przyczyni się do utrwalenia 
wiary w siebie i do wyrobienia wśród 
społeczeństwa naszego licznego zastępu 
ludzi energii i praktycznej pracy, bez 
którego żadne społeczeństwo w dzisiej- 
szych stosunkach utrzymać się nie 


oże. 

Jeżeli temu lat trzy powiedziałem 
z tego tu miejsca, że dla podniesienia 
ekonomicznego kraju ta wys. Izba swoje 
zrobiła, to mogę z zadowoleniem stwier- 
dzić, że i dalej czyni ona pod tym 
względem co do niej należy, a trzyma- 
jąc się bardzo prawdziwej zasady, ża 
podstawą dobrej polityki są dobre fi- 
nanse, uporządkowała finanse kraju, 
polecając Wydziałowi kraiowemu kon- 
wersyę długu indemnizacyjnego i stwo- 
rzyła tym sposobem podstawę do szyb- 
szego rozwoju ekonomieznego kraju. 

Budżet, który Wydział krajowy przed- 
kłuda jest pierwszym po przeprowadze- 
niu konwersyi, jest też od swoich po- 
przedników bardzo odmiennym. Zamiast 
corocznego deficytu — zwyżki, zamiast 
corocznego szukania kredytu — spłata 
pożyczek krajowych, która już w-roky 
ubiegłym rozpoczęta na szerszą skalę w 
bieżacym roku, jest zamierzona. W dość 
licznych rubrykach widzimy zmniejsze- 
nie się wydatków w stosunku do roku 
przeszłego; w liczniejszych — jest pod- 
niesienie się; największego jednak pod- 
niesienia doznaje rubryka XIII. na cele 
meljoracyjne i regulacyę wód. Rubryka 
ta podniosła się w tym roku o przeszło 
160.000 zł. Podniesienie to tak znaczne 
jest wprawdzie po części skutkiem szkód 
zrządzonych przez wylewy, po większej 
jednak części jest ono skutkiem rozwoju 
akcyi uregulowania naszych wód i akcyi 
melioracyjnej — R zatem akeyi podno- 


mama |SZĄCEJ Wartość kraju — akeyi xareżoyćv 


inwestycyjnej i produktywnej. 
Jakkolwiek więc finanse kraju są w 


(Rubryka płatna po 50 et. za wiersz drobnym |stanie, który kwitnącym nazwać nie mo- 


drukiem) 


Karol Kamieńsk 


(em. radca wyższego sądu we Lwowie ) 


_ |żna, to jednak mam Sobie za obowiązek 


przypomnieć tej wys. Izbie, że wydatki 
krajowe wzrastać będą i wzrastać mu- 
szą burdzo znacznie i to bez nowych 
uchwał tej wys. Izby na podstawie obo- 


otworzył kanceelaryę adwokacką |wiązujących ustaw i uchwał, a to głó- 


we Lwowie 
przy ulicy Akademickiej I. 17, II. piętro. 


Sztuki piękne. 


Repertoar teatralny. W teatrze hr. 
Skarbka dziś we środę z powodu : nagłego 
zasłabnięcia pani  Cichockiej zamiast zapo- 
wiedzianej komedyi „Świat Nudów* przed- 
stawioną będzie po raz 16 cezteroaktowa 
komedya Michała Bałuckiego „Flitt“, w za- 
stępstwie chorej panny Czaplińskiej grać 
będzie rolę Feli pani Siemaszkowa, Jutro 
we czwartek przedostatni gościnny występ 
pny Elwiry Colounese daną będzie „Aida“ 
opera w 5 aktach Verdi ego. — W piątek 
„Świat Nudów*, komedya w 8 aktach 
Edwarda Paillerona, drugi występ pani 
Antoniny Kwieecińskiej. 


SIDI M. 


Lwów 10. stycznia. 

, Po nabożeństwie, odprąwionem w ko- 
ściele katedralnym i w cerkwi wołoskiej, 
otworzył ks. marszałek Sanguszko 
dzisiejsze 1. posiedzenie 5. sesyi 6. pe- 
ryodn sejmu — o godzinie kwadrans na 
1. w południe, a powołnjąc na prowizo- 
rycznych sekretarzy posłów: Niedziel- 
skiego, księdza Siczynskiego, Wiktora i 
Trzcińskiego wygłosił następujące prze- 
mówienie, które Izba wysłuchała sto- 


aco : 
d Wysoki Sejmie! Mając zaszczyt już 
po raz czwarty powitać panów Z tego 
tu miejsca, pozwalam sobie na wstępie 
złożyć życzenia, aby ten rok dopiero co 
rozpoczęty był dla panów i dla kraju 
całego rokiem w całej pełni pomyślnym. 
Takiego roku potrzebuje kraj gwał- 


wnie na szkolnictwo i na dział sanitar- 
ny; że dalej, jeżeli konwersya jest ope- 
racyą korzystną, to tylko pod warun- 
kiem spłacenia w krótkim terminie in- 
nych długów krajowych; że wreszcie 
Wydział krajowy układając budżet ra- 
chował się ze wszelkimi względami na 
dobro tak kraju jak i poszezególnych 
okolie. Jeźli więc Wydział krajowy ma 
być za finanse kraju odpowiedzialny, to 
nie może ta wys. Izba podnosić wydat- 
ków o znaczniejsze sumy i odstępywać 
od raz ułożonego przez komisyę budże- 
tową rozpatrywanego, programu finanso- 
wego, który jej za podstawę do uchwa- 
lenia konwersyi posłużył. Jeźli Wydział 
krajowy nie zapomina nigdy, Że on jest - 
pełnomocnikiem tylko, a pan te sejm, 
to i ta wys. Izba nie zapomni pewno, 
że ona także jest pełnomocnikiem, a pan 
to kraj, to ogół płacących, „podatki. 

Z innych przedłożeń Wydziału kra- 
jowego wspomnę tu tylko najważniej- 
sze: Ustawę łowieceką przez Wy- 
dział krajowy nieco zmienioną w duchu 
projektu Wydziału krajowego, wniesio- 
nego do Izby w r. 1888; projekt usta- 
wy regulujący Stosunek szpitali 
prowincyonalnych do kraju i Wydziałn 
kraj. tak pod względem  administracyj 
istniejących, Jak pod względem udziała 
w kosztach nowo zakładających się szpie 
tali; ustawę konsumey ng, albowiem 
jak wiadomo ustawa ZI8IAj istniejąca 
wygasa z końcem b- T- projekcie tym 
zmierza Wydział krajowy obok już istnie- 
jącego opodatkowania piwa, także opo- 
datkowania konsumcyj spirytusu i wód- 
ki. Tym sposobem zamierza Wydział kra- 
jowy stworzyć nowe źródło dochodu dla 
kraju, któreby umożliwiło dalsze zniżki 
w dodatkach krajowych, idące dalej, 
niżeli w tym roku projektowany trzech- 
centowy opust, 

dziedziny ustawodawstwa gminne- 


townie. Od szeregu lat nie było pra-|go przedkłada lub przedłoży Wydział 


wdziwego urodzaju w kraju a 


szły dał się całemu krajowi 


rok prze-|krajowi ustawy: Ustawę i 
we znaki.|czą dla wsi, która już była w komi- 


budow nie 


Bardzo niepomyślny wszędzie, był on syi przedmiotem wyczerpujących obrad 


i ustawę zmieniającą ordyna- 
cyę wyborczą w miastach wię- 
kszych, objętych ustawą gminną Z ro- 
ku 1889. f 

W roku ubiegłym kraj nasz był wi- 
downia zdarzenia, które napełniło rado- 
ścia serca i mieszkańców tego kraju, o 
którem z głębokiem zadowoleniem każ- 

y dy myśli i długo jesncze myśleć będzie. 
| Przyjazd najj. Pana do kraju miał mieć 
czysto wojskowy charakter. Przez prze- 
mówienie cesarskie w Jarosławiu, stał 
się on faktem wielkiego znaczenia. Ce- 
sarz pochwalił nasz rząd krajowy oraz 
wyraził uznania dla postępowania kraju 
od czasu wprowadzenia parlamentary- 
zmu — uznał, że to postępowanie było 
zgodnem z interesem tak państwa jak i 
naszej prowincyi. To cesarskie uznanie, 
ta pochwała cesarska dowodzą, że najj 
| Pan ojcowskiem sercem Si-dzi to, co 
się w kraju dzieje i co nas obchodzi. 

Pochwała udzielona namiestnikowi 
odbiła się sympatycznem echem po. kra- 

ju i kraj serdecznie przykiasnał. Uzna- 
nie dla naszej parlamentarnej działalno- 
ści jest niezawodnie dla naszych repre- 
zentantów tak w Radzie państwa jak w 
tej wys. Izbie, wielkiem uspokojeniem, 
że drogi, któremi kroczą, są właściwemi 
i odpowiedniemi, skoro sędzia tak kom- 
petentny a tak nam przychylny, patrzą- 
cy na sprawy z wysokości swego stano- 
wiska i wzniosłego umysłu, dał im swą 
aprobatę. Jest to także dla kraju wska- 
zówką i zachętą, by wytrwać i dalej 
konsekwentnie temi samemi drogami 
kroczyć. A 
Objęło to cesarskie uznanie wszy- 
stkie nasze reprezentacye a zatem i na- 
sze Rady powiatowe, dla których jest to 
i zaszczytnem absolutoryum, które Z do- 
stojnych ust monarchy dostało im się 
właśnie w roku, w którym skończyło się 
pierwsze 26-lecie ich działalności. | 
i To też podróż cesarska zmieniła się 
i w pochód tryumfalny, kraj odezuł słowa 
i cesarskie, to też mogłem w imieniu kra- 
ju powiedzieć cesarzowi, żegnając go w 
Przemyślu: „Najj. Panie to przeważni3 
_ dzieło Twoje, jeżeli stosunki w tym kra- 
M ju rozwijają się pomyślnie.“ 
f Wdzięczność i przywiązanie dla naj- 
dvstojniejszej osoby monarchy i jego 
77% najwyższej rodziny, pozostaną niezmien- 
ne na zawsze i stanowią łącznik między 
dwiema narodowościami kraj ten zamie- 
szkującemi. (Ostatni ustęp powtórzył ks. 
marszałek po rusku.) 

W tej myśli wzywam panów, abyście 
przystępując do parlamentarnej pracy, 
wnieśli potrójny okrzyk: Niech żyje ce- 
sarz Franciszek Józef I. (Izba trzykrotnie 
powtarza). 

Następnie na żądanie p. namiestnika, 
udzielił książę marszałek temuż głosu. 

P. namiestnik hr. Badeni w prze- 
mówieniu swojem tłumaczył późniejsze 
zwołanie sejmu względami świąt i zmian 
politycznych we Wiedniu. i 

Z przedłożeń rządowych wspomniał 
namiestnik o projekcie utworzenie poli- 

cji państwowej w Przemyślu i o projek- 
ie zniesienia koinisyi istniejącej do- 
tychczas przy namiestnietwie dla wyku- 
pna i regulacyi ciężarów gruntowych. 

W imieniu Rady szkolnej kraj. przed- 

kłada namiestnik sprawozdanie o stanie 
szkół średnich i ludowych za rok ubie- 
( gły. Przy tej sposobności podniósł na- 
| miestnik sprawę nanczycieli szkół ludo- 
wych, dodając, że frekwencya w semi- 
naryach na szczęście się wzmogła i spra- 
wę budynków gimnazyalnych, na posta- 
wienie których nieodzowną jest pomoc 
państwa. Zawiadomił zarazem namiest- 
nik lzbę, że dwukrotnie uchwalona re- 
zolucya sejmowa w Sprawie umun- 
durowania młodzieży szkolnej 
została w tych dniach uwzglę- 
dnioną przez ministra oświaty. Spra- 
wa szkół fachowych, musi być zdaniem 
namiestnika, uregulowaną. | 

O pożyczce propinacyjnej powiedział 
namiestnik, że normalnie się amortyzuje. 
Fundusz rezerwowy wyncsi obecnie wraz 
z zasobowym przeszło 9 milionów, czynsz 
dzierżawny roczny wynosi 3,540.000 zł. 
a zaległości do końca r. z. wynoszą 20 
tysięcy zł., jeśli zaś potrąci się zaległość 
z ostatniego kwartału, wynoszą tylko 
9.000 zł., co po upływie lat czterech od 
wydzierżawienia, można nazwać wyni- 
kiem korzystnym. Uprawnieni mają do 
odebrania jeszcze 350.000 zł, w gotówce 
i 580.000 w obligacyach. 

W kwestyi nieurodzaju i pomocy rzekł 
namiestnik, że znany mu jest opłakany 
stan ludności, a zapomogom należy przy- 
pisywać tylko to znaczenie, jakie mają 
istotnie. Zapomoga jeat złem koniecznem 
—2 | trzeba się Starać o zmniejszenie 
tego zła. Zdaniem namiestnika skute- 

© ozniejszą jest pomocą fakt, że w osta- 
__tnich pięciu latach po za wszystkiemi 
 gubwencyami na budowę dróg, asygnowa- 
T, nymi z funduszów zapomogowych dļa 
© dostarczenia zarobku ludności, wybudo-. 
© wał rząd 184 kilometrów dróg murowa- 
~ nych i subweneyonował 36 dróg powia- 
= towych, gminnych itd, wydając na to 
kwotę 4 miliony. Że klęski były znaczne 
jowadem tegu, że w ciagu 11 miesięcy 
ubiegłego roku wpływ Z podatku był 
mniejszy o 200.000 zł, aniżeli w tymże 
czasie w r. 1892. Odpisano podatku 
gz ntowego 1,237.000 zł, Cyfy te przy- 
tacza mowca w odpowiedzi na za- 
rzuty podnoszone przeciw wo- 
łaniom o śrubie podatkowej. 

Z 5011 podań o odpisanie podatku, 
nie uwzględniono tylko 271. Nie za- 
przecza atoli namiestnik, że w takiej 
maszynie, jak jest administracya skar- 
bowa, trudno się ustrzedz, aby jakieś 
kółka źle nie funkcyonowały. Wskutek 
tego jednak nie mogą być uznane za 
słuszne głośne narzekania na ucisk po- 
datkowy. Administracya podatkowa wca- 
le nie zmierza do Sekowań, a każde 
ugruntowane zażalenie jej przedstawio- 
ne, dochodzić, ścigać i wykorzeniać Się 
kędzie starała. 

W końcu namiestnik zaznacza, że 
sam na siebie włożył odpowiedzialność 

obec sejmu i temu obowiązkowi się 
(poddaje: przedstawiania ° Izbiej obrazu 
Mziałalności rządu krajowego. „Stało się 


GAZETA NARODOWA z Czwartkn 11. Stycznia 1894. 


to u mnie potrzebą serca i rozumu —|deń 160 milionów srebrnych guldenów 
rzekł, bo pragnę odpowiedzieć przed sej-|j za 40 milionów not bankowych. Te 
U a M ke nd RE ae guldeny srebrne i banknoty użyte zo- 
aiiis potrat a E staną na dalsze wykupno not państwo- 
o przemówieniu namiestnika przed j| wych. Złożonem przez rząd złotem ad- 
przystąpieniem do porządku dziennego, |ministrować będzie bank zupełnie od- 
poświęcił ks. marszałek gorące słowa |rębnie i musi je wydać rządowi każdej 
POSEN AL epagym posłom w nastę- | chwili po kursie oznaczonym relacyą. 
P 4 suni 20 A) Soo rinieć Rada jeneralna banku zażądała od 
A owiązek ws : . 
o naszych zmarłych: Pierwszym, które- walnego KL = pa AC 
o Śmierć z naszego grona zabrała, byt |SiQ Z początkiem lutego, upoważnienia 
Żygnnni Kozłowski. Wybrany do|do rokowań z ministrem finansów co 
sejmu razy kilka, przebył w nim z prze- |do przedłużenia przywileju bankowego. 
Pe Paar r SE. EYE ı Budapeszt d. 10. stycznia. Wyszedł 
sp rajowemi os jego |; : A E 
słyszeliśmy przy każdej ważniejszej spra- Dere o BERU. numer sienn: 
wie. Szedł rzadko za prądem, zwykle |k% rumuńskiego Dreptalea. W RrogTa- 
walczył z nim, zawsze z. odwagą i z|mie podnosi redakcya, że podejmuje 
przekonania i z otwartą przyłbicą od-|stanowczą walkę o zagrożone zewsząd 
E ii Się z i apatia „Ca swoim | prawa Rumunów węgierskich. Ton pro- 
obowiązkom poselskim. gramu jest umiarkowany. 


Drugim był Maryan Mazaraki. : . 
Zasiadał w tej Izbie od lat kilku i takļ Berno d. 10. stycznia. Wozoraj od- 


w powiecie jak w sejmie pojednawczo|było się tu w pałacu hr. Dubskiego 
ŻW i Er ne a pin, ' pod przewodnictwem br. Chlumetzkie- 
„ Trzeci z rzędu uległ Antoni Gole-|go (prezydenta Izby posłów) zgroma- 
jewski. Należał do tych weteranów, | dzenie wyborców z wielkiej własności 


z których dwóch jeszcze mamy, a któ-| < Fa Ta 
rzy bez przerwy zasiadali e Izbje | 2iecordynackiej, na którem hr. Kińskie- 


od czasu jej powstania. Postać zaiste|go i dr. Schróttera jednogłośnie wy- 
typowa i charakterystyczna. Zabierał| brano na kandydatów na dzisiejszy |jątkiem nieznacznych zaburzeń w De- 
głos często, by w krótkich i ciętych |wybór do sejmu morawskiego. lia i Sanvito, minęła ostatnia doba spo- 
SCALA m erae STALIN Praga d. 10. stycznia. Szlachta kojnie. Posłowie socyalistyczni Aguini 
ną. Z wielką przytomnością, lecz bez | konserwatywna ma opróżnionych sześó|i Prampolini, którzy celem kontrolowa- 
sarkazmu, często zwalczał, lecz nie] mandatów sejmowych oflarować cen-|nia akcyi rządowej przybyli tu na 
ranił. tralistom, którzy się podobno skłania -|statku „Bosforo“ zostali na pokładzie 


Ostatnim jest ks. Jan Sirko. Był|ją przyjąć , Krok ten ma brzytrzymani. Dziś obaj posłowie wró- 
on dobrym kapłanem i proboszczem a Ja przyjąć tę oforto głóg być |Preytrsy J P 
zarazem cichym pracownikiem w sej- 
mie.“ 

Posłowie przez powstanie uczcili pa- 
mięć zmarłych. 

Z porządku dziennego nastąpiły pier- 


napadł na koszary, 


Z chwilą przybycia wojska z Bari spo- 
kój został przywrócony. W Ruvo zgi- 
nęła 1 osoba, 3 osoby raniono. Uwię- 
ziono 26 osób. 


ruchów, wysłano wojsko. W innych 
także gminach Apulii i Kalabryi wy- 
buchły niepokoje. 

Dzienniki rzymskie twierdzą, iż 
rząd ma już dowody, że aresztowany 
w Palermie dep. Felice projektował 
wzniecenie rokoszu w oałem państwie. 
Pomoce w tej mierze pochodziła wpra- 


Kilku księży brało w sprzysiężeniu 
udział. Felioe stanie przed sądem przy- 
sięgłych, oskarzony o zdradę kraju, za- 
machy stanu i zaburzenia publiczne. 


kiej posiadłości w Czechach. 
Redaktor zawieszonego z urzędu Rzym d. 10. stycznia. 
czasopisma Neodvisłost, Antoni Hain, |(na Sycylii) tłum ludu otoczył dom 
został na tajnie przeprowadzonej roz-|burmistrza w zamiarze zburzenia go 
ia 2 żeń, k À : AEC R 
4 ga AE sh komie, tóre ode prawie za zbrodnię zakłócenia spoko- a gdy wojsko wystąpiło i przeszkodziło 
Następnie odczytano wniosek posła|Ju publicznego, zasądzony na ośmio- 
Skałkowskiego i towarzyszy w sprawie | miesięczne ciężkie wiezienie. 
zeszłorocznej klęski nieurodzaju, żądają-|  Tryest dnia 10. stycznia. 
cy: r. r « walor R 23 ała donosi, że rząd włoski vwrócił się do|towników zabiło, 
przedstawił sejmowi wn powie- . sk; a. 
dnie pómocy i 2) aby sejm wezwał rząd iiaa PE rządów z wnio 
o przyjście z wydatniejsza pomocą lu- skiem zakazania posyłania szyfrowa- 
dności, jakoteż o polecenie władzom skar- |nych telegraficznych depesz. 
bowym odpisania podatków. Petersbnrg dnia 10. stycznia. Jak 
Interpelacyę do komisarza rządowego | głoszą dość poważne osoby, radzono 
żądając Kośi "U KM algi kąd Hurce, Ay „powodu nad wątlonego mnizacyjnych bukowińskich na nowa 40/, 
wprowadzić zamierza pod względem |Zdrowia podał się do dymisyi. Nadej- obligacye. Stare obligacye mają być wnie- 
terminów płatności podatku gruntowego |Ścia tego podania oczekują tu lada|sione do 1 marca. 
i domowo-klasowego w powiatach do-|chwila. Dotąd nie ma stanowczej de-| — Wiedeń d. 10 stycznia. Wcdle za- 
kuiewcna | A y = s ca i o ile|cyzyi, kto będzie następcą Hurki. Mię- RA Lary w banku SRG 
wstrzymane zostani musowe ścią- . śm CR „ |gierskiego z% r. wyniesie dywidenda 
ganie podatków, 3) ile podań w sprawie i, = datami SSR RÓ Sia p 443 zł. od akcji. 
podatku gruntowego i jak załatwiono. |W- 58 Rerglusza, obecnie jenera'-gu- 
bernatora moskiewskiego. 


Następne posiedzenie jutro we czwar- 
tek o godz. 11. Onegdaj nastąpiła w zdrowiu Głiersa 
znaczna zmiana na gorsze. Lekarze po- 
j wątpiewają o jego życiu. 
H = > Petersburg d. 10. stycznia. Na wio- 
Ostatnie wiadomości. snę mają się na Bałtyku odbyć wiel- 
Oprócz sejmu galicyjskiego zbierają się| kie manewry floty rosyjskiej. 
dzisiaj reprezentacye krajowe Bukowiny, Port handlowy z Kronsztadu będzie 
wd Karyntyi, Saleburga i Vorarl- przeniesiony do Petersburga. 
| W marcu pocznie się budowa 186 
Cesarz sankcyonował ustawę, dotyczącą | wiorst długiego szlaku kolei w Achoza- 
budowy kolei żelaznej z Halicza do Ostre-|Kujin do Krasnowodska. Jestto dalszy 
wa z odnogą do Brzeżań i Podhajec. ciąg kolei zakaspijskiej, prowadzącej 
PRA 0yę Pey uzyskała też ustawa do Turkiestanu, i dlatego wieloe wa. 
o zakupnie na rzecz państwa kolei lokalnej s : RA r 
z Czerniowiec do Nowosielicy. żnej w ewentualnej wojnie z Anglią w 
mb Indyach. 
W sejmie dolno-austryackim ponowił Berlin dnia 10. stycznia. Według 


antisemita Schneider wniosek o autentyczny | Post, zawiera traktat z Rosyą znaczne 
przekład tałmudu. 


vkąd przyjechali, 


skać kamienie w żołnierzy i wielu g nich 


Dział ekonomiczny. 


— Czerniowce d. 10 stycznia. Wydział 


Giełda berlińska. 
(Telegram Gas. Nar.) 
Berlin d. 10. stycznia. 


Somena e w E 
zi 


bardzo silną tendencya co do akcyj kre- 
dytowych na podstawie 
trzymanych z Wiednia. Notowano: Kre- 
dyty 221:40, lombardy 50:30, 
112340, kolei 
225, gotthardy 156:25, rosyjskie konsole 
99:75, węgierska renta złota 96, węg. 
renta koronowa 91:90, losy tureckie 92-25, 
ruble 218. 


Giełda paryska. 
(Telegram Gaz. Nar.) 
Paryż d. 10. stycznia. 


Usposobienia na 
opusty dla niektórych produktów rol-|było początkowo © ) ] 
niczych, jak: dla chmielu i sera. jednak przygnębiająco podziałało ciągłe 

p: zgromadzeniu towarzystwa „Deut- Około 1000 robotników bez zajęcia A RKY Włoskich. v dh ("a 
scher Verein“ we Wiedniu przemawiał p. ; : skie chwiały się, przy słabej tendencyi 
Steinwender (przewódzea E nię. | demonstrowato gozora] przed jedną © |z powodu niepewności cv do konwersji. 
mieckieh) stanowczo za koalicyą z powo- | publicznych ogrzewalni, wołając: „Brod|Notowano: renta trzyprocentowa 97:80, 


iełdzie dzisiejszej 


dów oportunistycznych, aby nie rozdrabiać |oder Arbeit!“ Polioya rozpędziła ich |renta 3 pret. amort. 98:15, renta 4!/,|,,, 
procentowa 105*25, Credit Foncier 1008, | nowa 0 


i akcye suezkie 2683, węgierska renta zło- nowe 0— do 0*— Owies oòroazuy 550 d> 6'20, 
Berlin d. 10. stycznia. Cesarz nadał » węg rosyjska | nony 0--- do 0—, Jęczmień 5.— do 620 nowy 


siły Niemców austryackich, 


W ministerstwie skarbu odbyła się 
wczoraj konferencya, w której wzięli udział 
ministrowie Plener i Wekerle, bank austro- e 
węgierski zastępował wicegubernator Miller- | jeneralnego sztabu br. Beckowi i ks. lombardy 248, rio 361.87. 
Aichholz i jeneralny sekretarz Mecenzefty. | Windischgraetzowi (komenderującemu 
Spraw bankowych nie traktowano meryto-| we Lwowie). 


iczni jał akte ą 
PA cza wake ao] Paryż dnia 10. styornia. Rozpra- 
miang zapatrywań. wa przeciw Vaillantowi miała rozpo- 

- cząó się dziś w południe i trwać bez | złr. 18,856.900 
FF R przerwy. Przypuszczają, że około 1. go-|Asygnacji kasowych było w obiegu złr. 
dziny po północy zapadnie wyrok. 1,888,950. 
TELEGRAMY Paryż d. 10. stycznia. Proces prze- 

1 ciw Laumierowi, sprawcy zamachu na|waluty. Urzędowy berliński Reichsanzei- 
Wiedeń dnia 10. stycznia, Minister | posła serbskiego Georgiewicza, odbędzie | 9°” ogłasza odpowiedź kanclerza rzeszy 
skarbu Plener wydał wczoraj na cześć |się w drugiej połowie stycznia przed 

bawiącego tu ministra Wekerlego objad, |ławą przysięgłych. 
w którym wzięli udział także ministro-| W Izbie posłów zagaił posiedzenie |dnia 1893. Pism» to brzmi: 
wie Jaworski i Madeyski. prezydent z tytułu wieku Blanc. — 
Budapeszt dnia 10. stycznia. Do|W przemówieniu apelował Blanc do 
Budapester Corresp. donoszą z wiary- 


bronią. 


ta 95:12, włoska renta 7655, 


order Czarnego orła (najwyższy pru- pożyczka 98:75, nowe rosyjskie konsole 


stów hipotecznych 5,664.400 złr., 5 pret. 
remiowanych 


na rezoiucyę wydziału wschodnio-pruskiego 
związku konserwatywnego z dnia 20. gru- 


żonej w rezolucyi obawy, że traktaty han- 


wzajemnych równoważnych ustępstw nie 
nakłada na niemieckie rolnictwo żadnych 
Niepokoje wo Włoszech nowych ofiar — uznaję chętnie, że 
Rzym d. 10. stycznia. Jak Fanfulla 
oprócz koron puszczone Jeszcze zosta- | donosi, rząd otrzymał telegraficzne za- 
nie w obieg 20 - 30 milionów srebrnych | wiadomienie z Apulii i z Kalabryj, że|czeń identyczności (eo do poc lanie 
guldenów. Dalsza akoya odbywać się|w prowinoyach tych niebawem wybu- |ża) postawione będzie na AT eny 
będzie stopniowo przeż dwa lata. — |chną niepokoje. Komendant 11 korpu- | Ażeby R R RE Pego zapatrywa- 
W miarę, jak oyrkulacya pieniędzy wy- |su w Bari, zarządził przeto wzmocnie- ME poświadczeń identyczneści bę- 
magać będzie więcej monet obiegowych, |nie załogi w odnośnych miejscowo- dzie, w razie zawarcia 
składać będą rządy w skarbcu banku |ściach. Jakoż wedle „Agenzii Stefani" |; Rosyą, bardzo pożyteczne 
austro-węgierskiego | złoto, a Wezmą 0-'przyszło do poważnych zaburzeń w Ru- pruskich prowincjj, 


miecko - rosyjskiego 


traktatu handloweg,. 
Zgadzam się z tem, że zniesienie P 


oświad- 


Mattino | poranil. Wojsko dało ognia i wielu bun- | cyjnego 4%/, 9780 «do 9850. 


e Si NE 5 do 9'— 
ski) jenerałom austryackim : szefowi 82:25, ottomauy 608-12, linderbank 543-75, atan a 50 do 7-15, BE", 515, Me: 


81. grudnia 1898 w obiegu: 5 pret. li- 62- 


„Jakkolwiek nie mogę podzielać wyra- | wem tych wiadomości targ dzisiejszy na Klepa- 


dlowe, zawarte z Rumunią, Hiszpanią i Ser- Żył» prawie żadnego nle miało odbytu. wena 
bią, wywrą szkodliwy wpływ na interesa | utrzymał się w cenie. Poszukiwane były tylk 


większa część rolniczej ludności, i przyczy- |żyto 6:30 do 660 słr. jęozmioh browarny 6:50 
nić się do usunięcia gniotących ją cięża- do 728 złr., na ATE p 30 1350 do 1840 zèr. 
rów — o ile to tylko w zakresie mojego c T:— do 1-50 zł, 


rezolu- 0:—, V'—, 
cya z dnia 20. grudnia 1898 nie zajmuj? 5 m wiosnę «87, 6'38, 0—, rzepak na sier- 
zasadniczo odpornego stanowiska wobec me" | iż wrzesień 12:60 do 12:70. 


hodzenia zb0- | == 


traktatu handlowego |M. Torosiewicz z Pełtwy, Z. Polański z Żół- 
dla wschodnich |kwi, F. Kun, A. Urich z Wiednia, W. 
a nie przyniesie żadnejł Wiatr z Dukli, A. Koempffe, M. Koempfe 


vo pod Bari. Malkotenci podpalili bud- | szkody całości monarchii, ani też innym 
ki straźników akcyzowych, urząd po- częściom Niemiec. Obecnie przygotowuje 
datkowy, archiwum notaryalne i kasy- 
no. Szyny tramwajowe powyrywano i 
poprzecinano druty telegraficzne. Tłum 


rząd projekt ustawy, który będzie przedło- 
żony Radzie związkowej, a który rozprószy 
przeciw zniesieniu 
poświadczeń. Projekt ten będzie przedłożony 
przyczem żandar- |ciałom prawodawczym jednocześnie z pro- 
merya dała ognia. Uwięsiono 19 osób. |jektem traktatu handlowego z Rosyą. Co do 
sprawy walutowej, poruszonej przez Zwią- 
że ostatnie zajścia w In- 
dyach i w Stanach Zjednoczonych nadały 
tej sprawie większe znaczenie; muszę je- 
dnak obstawać przy zapatrywaniu, że nie 
Do Corato, gdzie obawiają się roz-|udowodniono wcale, aby środki, wskazane 
dotychczas, jako prowadzące do podniesienia 


watpliwości, podnoszone 


zek, mniemam, 


ceny srebra, były odpowiednie. Mam fakty- 
czne podstawy do zapatrywania, że próby 
organizowania wspólnych narad z obcymi 
rządami pozostałyby bezskuteczne. Z dru- 
giej strony zachodzi obawa, że wobec ogól- 
nego interesu dla tej sprawy, kwestya tak 
trudna, obejmująca wszystkie interesa eko- 
nomiczne, będzie rzucona w wir walki sze- 
rokich warstw ludności. Wobec tego, w 


wdzie z zagranicy, ale nie od jakiegoś |związku z rozpoczętemi już urzędowemi stu- 
rządu, jeno od obcych rewolucyonistów. | dyami, pragnąłbym jeszcze raz wysłu- 


chać opinii znawców z różnych za- 
wodów i reprezentantów różnych teoryj na- 
ukowych co do pytania, jakie są naj- 
właściwsze środki dla podnie- 
sienia ceny srebra. Wstępne zarzą- 


Palermo d. 10. stycznia. Z wy-|dzenia zostały już w tym celu wydane. 


Caprivi“. 


Wiadomości giełdowe. 


Lwów dnia 10. stycznia (Z Izby handlowej) 


Akcye za sztukę: Kolej gal. Karola Ludwika 
200 zł. m. k. 215*— do 218:—, Kolej Lwo w.-Czern. 
Jasska po 200 zł. w. a. 261'— do 264*—, Banku 


wstępem do pojednania obu grup wiel-|cą przymusowo parowcem pocztowym, | hipotecznego po 200 zł. w. a. 360.— do 370.— 


Banku kredyt. galie. po 200 zł. w.a. —.— do 215 —. 
Listy zastawne za 100 zł.: Banku hipot. gal. 


W Corato |59/, losow. w 40 lat. 10080 do 10150, 59, z 108/, 


prem. 10970 do 110.40 4:/.0/, los. w 50 lat, 100-— 
do 109.70. Banku krajowego 4!/,0/, los. w bl la- 
16050 do 101.20. Banku krajowego 40/, les. w 57 
lat 97:30 do 98:—. Towarz. kredyt. gal. ziemsk. 
40/, (I. emisya) 98.20 do 98:90, 49/, los, w 411/, lat. 


tej czynności, wówczas tłum począł ci-|9820 do 9890 4, los. w 56 latach 98:20 do 


9890 4'/50/, los. w 52 lst. —— do — —, 

Obligi ma 100 zł, ; Galic. funduszu propina 
| Bukow. funduszu 
propan o 6*/,102:— do 102 70. Kom. banku 

ajowego 5° w. a. II. em. 10230 do 103-— 
Pożyczka krajowa 69/, w. a 105:00 do — —, 4!/,0|, 
1000) do 100 70, 4"), z roku 1891 96'10 do 96:80, 


4s|, po 200 koron =100 zł. w. a. z roku 1893 
96:20 do 96°90. 
Losy: Losy miasta Krakowa 36— do 2800 


Losy miasta Stanisławowa 47— do — — 
Monety. Dukat cesarski 5'83 do 5'92. Napo- 


krajowy rozpisał konwersyę obligacyj inde- | leondor 981 do 9-91. Półinperyał 10*10 do 00 00. 


Rubel rosyjski srebrny 1.32— do 1.34.—,  Kubel 
cesyjski papierowy 1.3225 do 1-34—, 100 ma- 
rek niemieckich 6055 do 61 15 

Włedeń à. 10. stycznia, (telegrafowane.) 

Renty: wspólna papierowa 9832, Srebrna 
9795, austr. koronowa 94 00, złota 11890, weg. 
koron. 9495 złota 116-70. 

Akcye przedsiębiorstw transportow ych: Ko- 
lsi Cuserniowieeckiej 263 —. Północnej 2920, — 
Państwowej 3811:25. Północno-zachod 2414:25, Weg. 
pół -wschod. 20350, Południowej (Lombardy) 
11250, are. Albrechta (za 200) 95:50, Bukowiń 
skich kolei lokalnych (za 200) 181 50 Kołomyjskich 
(za 200) — 

Akcje banków: austr. węgiersk. na 600 zł 

7—, anglo-austr. 15450, Landerbanku 257:80 


Na giełdzie dzisiejszej wytworzyła się | Unionbanku 261 —, bukow. Zakład kredyt. ziem 


za 200 zł. 154*— czesk, Banku eskont. za 200 zł 


wiadomości 0- 610, galie. Banku hypot. za 200 zł. 360, galie 


banku dla handlu i przemysłu za 200 
chorw.-ałow. Bankn kraj. hypot. 11425 Żiwno- 


eJbetale | stenska banka 127:—. Kredyty austr. 358:25 Kre- 
warszawsko - wiedeńskiej | dyty węg. 429 75. 


Pożyczki publiezne: Gal. propinacyjne 9760 
bukow. propiù. 102'30. buk indemn. 000:00, gal. 
kraj. z r. 1893 96:20. 

Listy zastawne 5 pr. Gal. Banku hypot. 
10975, (lal. Zakł. kred. ziem. w Krakowie 103.25 
Gal. Tow. kred. ziem. 98:25, 4/4 pr. Banku kra 
jowego 10050, bukow. Zakład. kred. ziem. 10100 
5 pre. bukow. kasy oszczędn. 100'— 

Losy: austr Uzerw. krzyża 1875, węg. Uzerw 
krzyża 12:20, Bazylika ——, Krakowskie 24-25 
Stanisławowskie —'—. Tureckie 56.90, 

Waluty: Ruble papier. 13250, 230-markówki 
12118, 20-frankówki 986, sovereings 12:38, tu- 
reckie liry złote 1'15 100 markówki 5872  wło- 


dość silne, następnie | skie 100 lirówsi 43-80. 


m Mm - | MK 


Z rynków towarowych. 


Lwów 10. stycznia. Bank roln. notuje za 100 
gr. loco Lwów: Pszenica gotowa 6.25 do 7— 
do 0* , Żyto gotowe 5:25 do 5:90 


— do 0'*—, Rzepak 12— d» 1250, Bro- 5:50 
, nowy 0— do 0*—, Wyka 6'30 do 7 —, 


0:— do *—, Hreczku 6:50 do 7:50, Kukurudza 


— Bank hipoteczny miał z dniem |"0%2 6.10 do 6:30, stara 4.80 do 6+—, Chmiel 


a — kg. 0*- do 0—. Koniezyna czerwona 
— do 70:—, koniczyna biała 60— do 80—, 


koniczyna szwedzka 60— do 75*—, Anyż 24 - 
, 


listów hipotecznych złr. ~ ne Siemię konopne 8:50 do 8'75, Tymotka 
11,206.100, 4*/ pret. listów hipotecznych |227 a0 35—. P 

: l i 000 1t. pret. złr. gotowy 13'50 
łącznie złr. 35,727,400. | do R za. TOO?" pret. „kłolagotowya 0 


"75 loco stacye kolei na termin zł. 13— 
do 13 25. 

Tendencya niezmienna, przy silniejszej po- 
daży z jednej słomy a braku popytu z drugiej 


— Caprivi o trakiatach i kwestyi | strony ruch weale się nie ożywia. 


Kraków 10. stycznia. 
Silne kiłkodniowe mrozy wywołały chwilo- 


niemieckiej hr. Capriviego z dnia 5. b. m.| we wzmocnienie tendeneyi, lecz gdy obawy, aże- 


by zasiewy mogły przez to ucierpieć, okazały się 
nieuzasadnione, natychmiast nastąpiła reukcya i 
już wczoraj na targach zbożowych zagranicą 
słabsze usposobienie zyskało przewagę. Pod wpły- 


rzu odbył się w usposobieniu słabem  Pszeniey 
rzedano parę partyj, ale po cenach niższych, 
ów. Rze- 


7-60 do 8-20 złr. 
żółtą T40 do 83 — 


do 565 złr. owies 


i zerwona 70 
r stko za 100 
ioyj handlu i przemysłn. 

Bank galioyjaki Sa Przy ruchu prawie 
s zenica cokolwiek w górę, 
domości z Berlina i Pa- 


jes na wiosnę notowano po zł. 6'87, 6 89, 


Sprawozdanie z targu zbożowego na Kleparzu. 


Przyjechali do Lwowa. 


dnia 10. stycznia. 
Hotel Europejski. O. Salla z Zabłotea, 


3 


z D 
z Lubyczy królewskiej, M. Tyszkoska z Ka- 
linowy, J. Kaniewski z Chrzanowa. 
Hotel Żorża. Z. Janicka z Berezowiez, 
J. Wiktor z Czudca, Si. Homolner, J. Za- 
wiejski z Krakowa! A. Garapich z Zagó- 
rza, L. Cieński z Okna, D. Słonecki z Ju- 
rowiec, J. Frank z Semerówki, L. br. Wat- 
tmann z Budy, M. Heinrich z Kołomyi, H. 
Heniger z Przemyśla, 
ZZOZ S 


Stan powietrza. Wczoraj cały dzień 
było pogodnie. 

Barometr idzie w górę. 

Stan barometrnu zredukowany do pozio- 
mu morza był dziś o lżtej godzinie w po- 
łudnie 773 mm. 

Prognoza na dobę d. 11. stycznia br. 
(od północy do północy). Wiatr będzie co 
do kierunku północno-wschodni o średniej 
prędkości 4 m sek. 

Średnia temperatura doby obniży się 
do —109C, niebo będzie pogodne, a wzglę- 
dna wilgotność powietrza pozostania oko- 
ło 809%. 

Opadu nie będzie, pogoda. 


Jutro d. 11. stycznia: św. Higiniusza. 
św. Anysyi M. 


Nadesłane. 


(Za tę rubrykę redakcya nie odpowiada). 


Zmiana mieszkania. 


Dr. Kazimierz Podlewski 
specyalista chorób skórnych i wenerycznych 


mieszka obecnie 
ul. Chorążczyzny l. 16 
Ordynuje od 11 do 12 i od 3 do 5. 


Derty sta 
Dr. B. Kaczorowski 


były uczeń szkoły berlińskiej 
przeniósłszy swój długoletni zakład 
dentystyczny 
z Wiednia do Lwowa 
ordynuje 
przy ul. Sykstuskiej I. 23 
(stara poczta) parter 
od g. 9—1 przedp. i od 2—5 pop. 
W niedziele i święty od 9—12 
Dla ubogich chorych codziennie 
ambulatorynm 


od 8—9 przedp. 


865 


Dentysta 
Wszech nauk lekarskich 


Dr. Bogumit Bieńkowski 


po ukeńczeniu specyalnych stndyów 
w instytucie odontologicznym w Ber- 
linie i odbyciu podróży naukowych do 
Halli nad Saalą i Lipska 
ordynuje od 9—1 i 3—6 
ulica Trzeciego Maja 
dom dawniej Tennera 


lub uł. KOŚCIUSZKI 1. 8. 


Spetyalista chorób skórnych I weneryąznygh 
Dr. Stanisław Sochanik 


były lekarz na klinice prof. Kaposiego i oddziale 
prof. Langa we Wiedniu 


mieszka plac Bernardyński I. 15 I. piętro. 
Ordynuje od 11—12 i od 3—5. 


Zmiana mieszkania. 


Dr. A.GOŃKA 


lekarz dentysta ze 
mieszka obecnie przy ulicy Kopernika nr. å, 

w domu Wim. Mikolascha I. pietro k 
ordynuje od 9 do 1 i od 8 do 5 popołudniu. 


r. TEMA 


asystent Ś. p. dr. Krówczyńskiega 


ordynuje przy ul. Lindego 17% 4 
843 
obowinzujący: od | ezerwen 1893. ć A 
(Czas lwowski). M 
* 
| Kuryer | Osobowy 
Krakowa 3:01 101 526 | 1111| 736| — 
Podwołowz. | 6:44 szufIUT6G iru] — | — 
Podw, Podzam. | „6:54, 3-32] 10-40] 11 33| — | —— 
Czerniowiecj 6:36) — [10:86] 3:31 1056 — 
Stryja — | — [10:26] 721 34) 80 
Bełzea — — | 956 732! = 
Przychodzą z 
= O M z f s 
Krakowa 308 GO 636| gut "| E 
Podwołocz. | 2:48 10:02 Gzy g46 —_| — 
ow. Podzam.j 2:34 9-6] gZi 555 —| — 
Uzerniowiec 100) — Gu | 759 1251 — 
Stryja — — | 16| 9:06: 952| 2-38 
bałzca = —| 8% Bag sala 
l | 


Cyfry tłuste, w których minuty podkreślone 

sa czarną linijka, oznaczają porę noeng od go- 
dziny 6 wieczorem do godz. 5 min. 59. 
, Czas lwowski różni się o minut 35 oś 
średnio - europejskiego, a mianowicie : gdy ze- 
gar środkowo - europejski (kolejowy) w skazuje 
godzinę 12, zegar lwowski wskazuje godziną 
12 minut 36. 


NATŁADEM 
KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 


Dra WŁAD. MIEKOWSKIEGO 


r Izrrakowie 
wyszła świeżo książeczka p. t.: 


ROK SZCZĘŚLIWY 


zdania Ojców świętych na każdy 
dzień roku rozłożony 


a a 
Pisarz ekonomiczny 
były ukończony uczeń krajowej niższej 
szkoły rolniczej w Dublanach , z postępem 
bardzo dobrym, kawaler w wieku lat 33, 
z chlubnami świadectwami, mogący się od 
wołać na rekomendacye wszystkich. swoich 
dotychezasowych chlebodawców, rosumieją- 
ey się na odtłuszczaniu mleka eentryfugą i 
prowadzeniu mleczarni centiyfugaln=j, po- 
szukuje miejsca zaraz. łaskawe zgłoszenia 
pod adresem: P sarz ekonomiczny, poste 
restante Zarzecze koło Jarosławia. 84% 


przez 4860 
O. J. HILLEGEERA Wlasnego wyrobu 


Wydanie eleganckie w oryginalnej oprawie. 


Cena 30 centów. . 
Z przesyłką o b et. więcej. 


KOŁDRY 


po złr. 4, 5, 6, 7, 7, 8 do 10 złr. 


Kołdry na owczej wełnie 


Kołdry atłasowe jedwabne po zł. 15—, 
18 —, 20:— i wyżej 
bez konkurencyi najtaniej poleca 


JÓZEF SCHUSTER 


Lwów, Kopernika 7. 5094 


DROBNE OGŁOSZENIA 
po cencie od wyrazi. 


ATARNIE GOSPODARSKIE znako- 

mite po złr. 1:85 i 2:50, poleca Piotr 
Chrząstowski, handel żelazny we Lwowie, 
plac Kapitniny 1 (naprzeciw katedry) 


ALOSZE ROSYJSKIE damskie, mę- 


«Lakier bursztynowy © polłóg 


skie i dziecinne sprzedają najtaniej 
8. GABRIEL & J. CHLEBOWNIK 
Lwów, plac Halicki 1, 3. 721 


Przewyborne w smaku i zapachu 
przez SUEZ sprowadzane 


ERBATY 
okińaskie 


po złr. 2, 2:80, 3:60, 4, 440, i 5 za 1 funt. 
Wysiewki herbaciane 
po złr. 1:50 i 170 za fant = 500 gramów 
z zupełnio świeżego transportu 
poleca handel 4904 


ST. MARKIEWICZA 


we Lwowie, Rynek |. 42. 


Deszczułki 


do wyrzynania 


z drzewa : jaworowego, gruszkowe- 
go, czereśniowego, srebrno-szarego, 
orzechowego , mahoniowego , heba- 

nowego, w wielkim wyborze 
poleca 4898e 


Alojzy Hübner 


Lwów, Rynek 38 


yy DNEGO wyrobn Bieliznę męską 
a szyfonu, B. Schrolla Syna w Brau- 
nan poleca p najniższych cenach Magazyn 
F. AUER I SYN we Lwowie. 608 


Kaesz ROSYJSKIE męskie i dam- 
skie, oraz PARASOLE poleca rajtaniej 


PAWEŁ LANGNER Lwów, Halicka 16. 


L u mnie najnowszy cennik 
z ogólną informacyą dotyczącą sposobu, 
ebchodzenia się, a w szczególności używa- 
mia herbaty. Na żądanie wysyłam gratis. 
ADOLF SINGER, Lwów, ulica Sykstuska 
17, właściciel wyłącznego składu Ma 


RZEWO opałowe, węgiel kamienny, 
sprzedaje Kantor Spółki importu wę- 
ykstuska 25. 822 


gla, 


UTRA, fraki, baranice, kostjumy balo- 

we, kraknsy, futra damskie, stroje dam- 
skie, kupuje, sprzedaje i wypożycza Zakład 
Jaszezyszyna, gmach teatralny. 851 
RZ OOO COOK 


OKAL na sklep lub restauracyę w ho- 
telu Szwajoarskim jest zaraz do wyna- 
jęcia. 850 


| rar poszukuje lekeyi. Łaskawe 
oferty pod lit. M. W. w Adm. 830 


UTRO damskie w dobrym stanie tanio 
do nabycia. Skarbkowska 4, I. piętro, 
drzwi 2. 


(pe krę TUTKI NIEKLEJONE 
Niemojowskiego, zbadane przez miejskie 
laboratoryum są do nabycia we wszystkich 
trafikach. 847 


WIATOWE Towarzystwo Handlowe 
we Lwowie, Pańska 21, sprzedsje po 
eenach hurtownych wszelkie towary kos 
rzenne i mięszane dla sklepów Kółek „rol 
niczych i w ogóle dla sklepów po wsiach 
i miasteczkach. 837 


BITTNERA 


szpilkowy 


12 razy nagrodzony. 
Nie powinno go braknąć 
w żadnym pokoju gdzie 
są chorzy, dzieci, jske 
też położnicy; — jest 1o 
środek desinfekcyjny 
dający prawdziwy 0z0 
nowy zapach lasów s0- 
ganowych; niemniej te? 
nieoceniony środek ine 
halacyjny w chorobach 
przewodów oddechowych 
i zaburzeń nerwowych 
wyborna prezerwatywa 
przy słabościach szyi i 

krtani 

Prawdziwy tylko u 


Juliusza Bittner a 


aptekarza 


l z 

NSERATY, ANONSE do wszystkich spirytus 
l dzienników przyjmuje i ekspedyuje Centr. i 

Biuro Ogioszeń Lwów, Kopernika 11 | 


57 etm ji 
o sprzeda: |ý 
azety | JI$ 
834 |; 


ZAKO dla oficerów piechoty 

prawie nieużywane, tanio dc 
nia. Zgłoszenia do Administracyi „ 
Narodowej” dla Dr. W. B 


ZADCA MAK Re W ryc 20 © 

wieku, żonaty. bez familii, z dobra). = : 
praktyką, również i poleceniami, mogący |. GRE | 
złożyć kaneję , wzorowy gospodarz nawet heP oo ułan | 
w zaniedbsnym majątku , poszukuje odpo jiii 
wiedniej posady. Oferty proszę adresować. 
M. Z. 1000. Stryj, poste restante. 849 


jako woda do ust 


(UKIERNIA w jednym z miast prowin- 
© cycnalnych, elegancko urządzona i bar- 
dzo rentowua, pod korzystnemi warunkami 
zaras do sprzedania. Adres wskaże Admi- 


nistracya. 818 |w Reichenau, Niższa Austrya.|H 
Cena w Kelch pan f a o 6 Te 
w 2 h złr. 720; o 
POÓłsgąaski kach 4 złr., o 12 flaszkach złr 


jfaszkach złr. 896. Patentowany rozpylacz 


borne, na sposób amerykański na- NA > 
Senade maykan W P kaczkami, pr- y 80; zwykły rozpylacz bez balonika 


panterkami (forma rulady). Wędzone moga 
wisieć rok cały. Sztuka kilowa 2 złr., pe 
leca Zarząd dworu Łapszyn poczta Brzeżany. 


Cena w składach we Lwowie: u p. 
Piotra Mikolascha i w Krakowie u 3 Ja- 
na Fischera (Pałac Spiski): flaszka Spiry- 
iusu sosnowego 80 ct., 6 fiaszek 4 złr. Roz- 
pylacz jak wyżej. 5061 


stare į nowe sprzedaj 

anas najtaniej g Prawdziwy tylko z powyższą mar- 
MIL WEINER 

Wien 1., Salzthorgacae 4 


ką ochronną. — Patentowany aparat du 
Relchenau N. A. 


rozpylania ma wycisniętą firmę: Bittner, 


Galic. Bank kredytowy 


począwszy od dnia 1. lutego 1890 wydaje 


4, ASYGNATY KASOWE g 


z 30-dniowem wypowiedzeniem i 


JATY KASOWE 


y ASYGI 


GAZETA NARODOWA z Czwartku dnia 11. Stycznia 1894. Nr. 7. 


ayain 4, | Bydło Simenthal 
(dl KIN 1. Bubaj 3-letni, pełnej krwi po imp. buhuju Bohunie, bardzo 


ładny, łagodny, po 36 et. klg. żywej wagi. 
2. Cztery buhajki od roku do 1*/,, po 45 ct. klg. żywej wagi. 
3. Sześć krów, najstarsza 8!/, lat, wysoko we krwi do rozpłodu 
zupełnie odpowiedne, cielne, po imp. buhaju Bohunie;, po 28 et. klg. 
żywej wagt 
ma na sprzedaż obora zarodowa półkrwi Pałahicze p. Tłumacz 
stacya kolei loco. 5190 


w różnych kolorach 
poleca po najtańszych cenach 
FIRMA HANDLOWA 


W. CZOPP) 4 


Lwów, Żółkiewska 2. Zarząd dóbr Sidorów poczta Husiatyn 
sprzedaje 


GROCH VICTORIA 


na nasienie w znakomitej jakości po 11 złr. za 100 klg. wraz z war- 
tością worka, loco stacya Husiatyn. "5174 


h, eukierniach, apte- 
h 


, kawiarniach i restauracyacb. 
Główni zastępcy dla Galicyi 1 Bukowiny pp.: 


MENDROCHOWICZ I SCHENKER 


Doniesienie handlowe. 


Handel towarów kolonialnych 
herbaty, win i delikatesów 
dotąd pod firmą spółki: 


Sadłowski i Markiewicz 


we Lwowie, plac Kapitulny 1. 8 


istniejący, przeszedł z dniem 1. stycznia 1894 wraz ze wszyst- 
kiemi wierzytelnościami i długami na wyłączną własność na- 
szego współwłaściciela p. Jana Sadłowskiego, który odtąd ten 
handel pod własną protokołowaną firmą 


JAN SADŁOWSKI 


i na własny rachunek nadal prowadzić będzie. 

Składając nasze podziękowanie za doznawane względy i 
zaufanie upraszamy o takowe dla naszego następcy 
5176 z głębokiem uszanewaniem 


Sadłow ski i Markiewicz. 


, Jak powyższe doniesienie opiewa, objąłem z dniem 1 sty- 
cznia 1894 na wyłączną własność 


HANDEL TOWARÓW KOLONIALNYCH, HERBATY, WIN I DELIKATEGÓW 


zgasłej spółki naszej i odtąd takowy pod własną” firmą 


JAN SADŁÓWSKI 


i na własny rachunek prowadzić będę. 

niczem nieuszczuplone wyposażenie handlu pozosta- 
wia mi pełną siłę mej działalności, która niezmiennie jak do- 
tąd skierowaną będzie, aby dostarczaniem doborowego towaru, 
skrzętną, uczciwą i dokładną nsługą, zdobytą reputacyę han- 
dlu i nadal zachować, 

Z tem zapewnieniem mam zaszczyt polecić się łaskawym 
względom zacnych P. T. odbiorców i upraszać o dalsze Ich 
zanfanie, na które sobie zasłużyć będzie mojem najusilniej- 
szem dążeniem. 


(| 


zych sklepach korzannych i 
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cia we wszystkich 


Własny wyrób, 
kolonialnych, ora 


Na podarunki dla młodzieży ! 
WIKTOR BERGER 


jen. zastępstwo ang. welocypedów i skład 
fabryczny wszelkich potrzeb do fotografii 


Lwów, ulica Akademicka 8 
polsc4 4333 


APARATY FOTOGRAFICZNE 
_po ałr. 4:50, 6,77-20, 15, 40 i wvżej. 


Uwaga. Do każdego aparatu dodaje 
się dokładny opis i objaśnienie tat , ża 
każda dziecko nawet z łatwością bez na- 
uki fotografować może. Cenniki fotogra 
fiezne, jakoteż welocypedów, siodeł i 
kocy na konie gratis i franco. 


Proszę żądać P 


numeru: na próbę 
gratis i franco 

austr.-węg. 5161 

kupieckiej gazety fachowej 


Der praktische Kanfann 


Organ dla zblerowego ka .diu 
Ponczające i ciekawe wiadomości dla 
przemysłowców, 

O fabrycznych urządzeniach omawia 
się bezpłatnie , jeżeli clichés franeo 


Z głębokiem uszanewaniem 
Jan Sadłowski. 


RI 


Jedyna fabryka 


w Amsterdamie. a ot 


D 


ad ć 
gs” zee 


z08'aNą naleza hrs à gg Seg 
Inseraty o gotowych posadach lu AF 0 
0 REAR posady bezptatnie. get „$ U w O _ FABRYKA 
koezny abonament tylko 4 złr. yat ES å 461? najlepszych, folendsgi 
Adres : awt 0 ed skich LIKIEROW 


SKŁAD FABRYCZNY 
Wiedeń, I. Kohlmarkt Nr. 4. 
Dla dogodności szan. odbiorców urządziliśm 
sprzedaż tychże prawdziwych kitów Pawie y 

wszystkich więcej znanych firm, przyczem zwracamy 

nwagę, że moje prawdz. Lolend, likiery wyrabiam wyłącznie 

„tylko w Amsterdamie, a w Austro-Węgrzech i w ogóle po za 
Amsterdamem Żadnej innej fabryki nie posiadam. 5031 


„Der Praktische Kaufmann* 
WIEN (KORNEUBUBG). 


=== 


am" Nigeris? 


udzial 4917 


LEKCII TANGOW 


w własnem mieszkaniu, w pensyo- 
natach i domach prywatnych. 


Ossoilńskich I. 9,* parier. 


PROBOBTROSPOROROSTR" 


„GAZETA POLSKA" 


polityczna, ekonomiczna I literacka 


jedyny organ Polaków na Bukowinie, wychodzi rok jedenas 
w cji ś kosziuje g przesyłką E na w 


rocznie 10 zł., półroczne 5 zł. kwartalnie 1-75. 
Prenumeratę przyjmuje 
Administracya „Gazety Polskiej“ 

w Czerniowcach. 


Rodaków z Gslicyi dbałych o utrzymanie i rozwój ży- 
wiołu polskiego u kresów Ojczyzny, do poparcia w drodze 
preuumeraty tego organu zaprasza 


Wydawnictwo „Gazcty polskiej". 


NJ JP EPO 


TUTKI 


Wyborne 
nieklejone 


g prawdziwych bibułek francuskich 


pr 


SEMI 
Ceny zniżone o 159. 


TOWARZYSTWO POWROZNICZE 


w Radymnie 


Stowarzyszenie zarojestrowane Z poręka ograniczoną i subweneyonowane przes 
Wysoki Wydzzał krajowy we Lwowie 
poleca swoja 


wyroby powroźnicze i sieciarskie 
tudzież 
pasy do maszyn, liny kafarowe i promowe, gurty do wy- 
bijanla wózków, chodniki na korytarze I t. p. 
Wszelkie wyroby ozdobne, jako to: nakrycia salonowa na stół, firanki do okien 
siatki do łóżeczek dziecinnych, torebki myśliwskie, hamaki, sieci do polowania, 


sieci na konie od much i śniegu itd. wykonywane bywają starannie na osobne 
zamówienia, 


3787 


Towarzystwo posiada swe składy komisowe: we Lwowie Centralny Bazar kra- 
jowy; w Przemyślu Bazar im. Zyblikiewicza; w Stanisławowie Bazar powia- 
towego towarzystwa handlowego; w „Bańcucie Towarzystwo produkcyjne ì han- 
dlowe; w Dębicy Towarzystwo handlowe; w Tarnowie handel A. Świderskiego. 


Cenniki gratis i (franco. 
Dyrekcja: 
Marceli $wiehowski. 


Ks. Leon Pastor. 


2+0+0+0+0+0+0+0+0+00-0-0 
> ASEKURACYJNO-EKONOMICZNY 


KALENDARIT 


epuścił prasę i jest do nabycia we wszystkich księgarniach 
w kraju. 
Kalendarz ten jedyny fachowy w Polsce, zawiera 6 ezęści: 

I. Kalendarium i informacye ogólne. 

II. Banki i asekuracye (opracował Bolesław Lewieki). 

II. Kasy oszczędności (opr. T. Łoposzański), Stow, kredy- 
towe (opr. N. Ulmer). Tow. gospodarcze; Tow. Oficya- 
listów prywatnych ; Tow. Kółek roln. 

IV. Część fachowa; prof. Dr. Głąbiński, inż. hr. Łubień- 
ski, Józef Mrazek, T. Merunowicz, M. Rodoć, A. Wil- 


czyński, dr. Stefczyk, dr. J. G. Pawlikowski, dr. Witołd 7 
Lewicki, Z. Korostyński i w. i. ý 
V. Ogłoszenia. 5056 Á 
Cena egzemplarza: 
w plótuo oprawnego na welinowym papierze 1 zł. 20 ct. , 
b;oszurowanego, na zwykłym papierze — , 60% 


+009006000 


Główny skład w księgarni Jakubowskiego I Zadurowicza 
Lwów, ullea Karola Ludwika 1. $. 
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SUKIEN DAMSKICH 


najnowszej szkoły frarcuskiej 


MARYI WARNIEWSKIER 
Lwów, Akademicka 1. 8. Prt 
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Na żądanie próbki materyj sezonu bieżącego 
franco 


LOTY T 


j JIOXXKXKXKXKXNRIOGCOKA X + + + + 


l0 medali zasługi, dyplom uznania I dyplom honorowy 
na wszechświatowej wystawie w Antwerpii $ 
za niezrównane zł 


Wyroby kosmetyczne, toaletowe i Porfomgrie. 


s sis Zaden artykuł toaleto nie iz: 
Antilentilia, pod względem skutku Pobrac z ANTIEEŃTALIĄ, 


Środek ten otrzymany z odówieżających substancy 
naga Z kim KE plamy wątrabiane 

za „ andalo oerze Świetną biał lażużó 
I delikatneść. — Oena ł złr. : A 


włosom siwym i wypłowiałym P kilkakrotnem użyciu 
Przywraca piękny kolor. PILIPTON nie farbuje, lecz tylko 
odmładza włosy, które pod wpływem tego znakomitego 
środka odzyskują pierwotną barwę, miękkość i połysk. — 
Cena fiakonu 1 złr. 50 et. 


Pilipton 


najsilniejsze wypadanip włosów wstrzymuje, cebulki włoso= 
wo wzmacnia l do wytwarzania i porostu włosów pobu- 
— Cona flakonu 3 słr. pół flakonu 1 złr. 60 et. 


PUDR KSIĄŻĄCY 


nie zawiera żadnych metalicznych przymieszek, jest to najczystsza | najdeli- 
katniejsza mączka roślinna, przyjemnie przylega do twarzy, nadaje piękną, 
naturalną białość i jest nieocenionym srodkiem do hygienicznego upię- 
kszenia twarzy. 
zi piggke maja, pa eż opa całe 1 -i z bow kę: 1 str. 50 
et. Rózowy dla blondynek: kremowy dla szatynek i brupetek, małe pu 
OÌ ct, większe 1 słr. 20 ot.. s łabędziem 1 sir. 60 centów. | pd 


Woda tijodkowa, 


Valentin 


Usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, % 
pierzchnienie i łuszczenie skóry, wygładza 
zmarszczki i dołki ospowe. Twars wieża, 
wyhiela i wydelikaca, — Cena 1 słr. 


Mydło kosmetyczne, zę ne twyczajną, delika 


chem, łagodnie wpływa na naskórek, zapoki 
pierachnięciu rąk i twarzy, bardzo dokładnie R 


z 8-dniowem wypowiedzeniem, 


wszystkie zaś znajdujące się w obiegu 4'/,/, Asygnaty kasowe z 90-dniowom wy- 
powiedzeniem oprocentowane będą począwszy od dnia 1. maja 18©Q0 po 4'/, 
z 30-dniowem terminem wypowiedzenia. 


Lwów, dnia 31. Stycznia 1890. 


szoza skórę. Usuwa piegi i żółto-brunatne pl 
s twarsy. — Oena % Gotów. pp 


J. IANATOWICZĘ 


” 
we LWOWIE w sklepach riego ulica Kopernika l. 8, ulica Haliska, 
róg Boimów |. 19. — W KOWIE Sukiennice l, 30. — W OZER- 
NIOWCACH Rynek 1. 3. 
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poleca 


FABRYKA TOTEK CYGARETOWYGH 


ANTONIEGO GAWŁOWSKIEGO 
Zmów, ulica Batorego 1. LĄ. 


= 


Dyrekcya. 


RET o 


-DLA PAN NAA VWV YDELIEŻEACENIE PECI“. 
WODA POZIOMKOWA codzień świeżo destylowana liter 10 cent. 
WsaChOlNIia pasta DLĘKNOŚCI (Maść na piegi i wyrzuty skórne) Stik 35 ct. 
CREM GLICYRYNOWY m rydelikacenie naskórka twarzy, słoik 35 centów. 
WODA FEIOŁLEOWA do konserwowania twarzy, zapobiega tworzeniu się zmarszczek, flaszka 75 ct. 


Jedynie do nabycia w najtańszej drogueryi 


J. GÓRNEGO 1 T. PILARSKIEGO 


L2wów, hotel Żorża. | 


Wydawea i odpowiedzialo: "  kter Platon Kostecki, 


A drukarni i litografi Pillora i Spółki. Telefon 174 :a.) 


A. 


